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cmglosaskich opiekunów - łaszy­
rzeź patriotów • • sel 

W czasie tych uroczystości wygłosił prze­
mówienie Bazyli Bartzotar, członek głównej 
kwatery armii demokratycznej, w którym 
stwierdził, że setna rocznica Manifestu Ko­
munistycznego przypada w momencie, w 

PAnYZ '(<PkP.) .. Agencja NAM ~essel"Całej Grec.ji <ożywioną działalność. Według dziły zwycięskie walki w zachodniej Mace- którym partia komunist;yczna znajduje się 
donosi, z At-en, że egzekucja 30-tu patriotów komunikatu ministerstwa bezpieczeństwa donii koło Rumelii (środkowa Grecja) i w w walce o wyzwolenie kraju spod jarzma 
i działac~ demqkratycrznych greckich, któ- publicznego rządu Śofulis-Tsaldaris jed- Tracji. W zachodniej Macedonii oddziały amerykańskiego. 
r~:f W czasie okupacji walczyli przeciwko nostki armii demokratycznej zdobyły mia- generała Marlwsa odrzuciły bataliony ateń- '" * * 
hilJlerow~op1, jest ńiewątpJiwie dow~dem) sro Jasmos koło Gomotini (Tracja) oraz skie, które usiłowały przedostać się do ob- PARYż (PAP.). Jak się dowiaduje agen-
iz ;r,zą!J S:~fioisa przy,g~*owuje nowe zbro- w Eubei. W tymże k~- szarów wyzwolonych koło Vronton i Pen- cja EAM z Aten różnice, które się zaryso-
dni~ i e~, ekJI~~ greeklch bOJ"bwników o ateńskie ministerstwo bezpie- tałofes. Straty poniesione pr'J;ez oddziały a-

,~' • wały w parlamencie ateńskim są coraz po-wolność. W uemokratycznycll kółach grec- czeństwa przyznaje się, że operacje armii t.eńskie są poważne. 
kich 09awia1ą~sję,·~e dwa tysiące członków atenskiej w Epirze zostały zahamowane z RZYM (PAP.). Agencja Elefteri Ellada ważniejsze .. Podczas g~y przy tworzeniu się 
orgam.zac.ji Elas skazanych na śmierć po powodu "złych warunków atmosferycz- donosi, że w głównej kwaterze greckiej ar- r.ządu Sofuhs-T.saldarls parlat."ent u.chwa­
grudniow,ych wypadkach 1944 r. i znajdują- nych". mii demokratycznej odbyły się uroczystości lił votum zaufama dla rządu memal Jedno­
cych się dotychczas w więzieniach i obozach Agencja Elefteri EHada kOlllłlnikuje, że I dla uczczenia setn~jrocznicy Manifestu Ko- myślnie, lUzy ostatnim głosowaniu 115 po-
konceIDtra~uychr będziie w najblw7łY.eh oddziały armii demokratycznej przeprowa- ml1nistycznego. l słów głosowało przeciwko rządowi. 
du,iach $tiaconycll. ------..... ----.. ----~---------------------_______ _ 
Więźmowie polityczni, znajdujący stę w 

więzieniu Averoff w Atenach wysłali w 
związku z tym następującą depeszę do Orga· 
nizacjj Narodów Zjednoczonych, "w imieniu 
dwóch tysięcy antyfaszystów greckich, któ­
łozy walcżyIi przeciwko okupantom w sze­
ł'egach .organizacji Elas i którym grO'lli o­
becnie śmierć - protestujemy jaknajener­

,..Wo'ność aBJer.,kariskaU 

Masowe zabójstwa Murzynów w US 
Rasizm hitlerowski szaleie w anie Mississippi 

giczniej wobec całej ludzkości i żądamy in- N"O 'y .TO:KK (PAP). - Po"t<:powa orga· 
terwencji Or9.anizacji Narodów Zjednoczo- nizacja, pod nazwą. "Zjf'dnorzf'nie l\!m'l':)'nów 
nych, która powinna natych.miast położyć Weteranów Wojennych" złożyJa na ręce aUle-
kres mord.owaniu patriotów greckich.". rykańskiego ministra sprawiedliwoiici Clark' a 

RZYM (RAn.). Donoszą z Grecji, że ~d- na podstawie zeznań na· 
dzfał~r armii demokratycznej rozwij;łją. lV, Ir,.nł'n~", W którym komunikuje o 0-

• ~ znęcaniu się nacl Murzynami w stanie 

Umowa polsko-angielska 
:Mississippi. Autorzy memorialll dou.oszą., że dru­
giego lutego w miasteczku Kościuszko, policjant 
za8trzelił Murzyna George Thomasa. Murzyn zoo 
stal aresztowany za rzekome włamanie się do 
domu jeJ:nego oz bInłyoh mieszkań,ców lniasta. 

Pl'Zed 2 tygouniami policjant nazwi kiem do Murzyna, raniąc go w biodro, tw*'rdząc, że 
Law, w tym RaDlynJ. mieście zastrzelił młodego 'V'illiams usiłował zbiec, Podczas gdy Williams 
1IurzYlla liudges' a. 1.3 listopada ub. r. w pobli· leżał na ulicy, brocząc krwią, kilku innych po· 
li.11 miasta Edwards policjant aresztował ::Murzy· licjantów zatłukło go kolbami rewolwerów, 
na-wetel'ena wQjenneg-e, Palmera. Prowadząe go 13 lutego 16 policjantów okrutnie pobiło w 
do więzienia, policjant zabił areszto\łanego wy- J&cholt w('terl1ll~ wojennego, Murzyna, pOĘiac1/t . 
strzałem w plecy. jąC('go 1~'lko jedną ręk~. Jeilen z pl'Zec1stMdcieli 

W 6Ilolicy s.tanu Mi6l5.i-sippi JacksOtl1 21 lu- organizacji faszystowRkiej Ku-Klux-Klan w sta­
tego r, b, pOlicjant aresztował weterana WOjen-I nie :Mississippi oświadczył niedawno, że człon­
ne'g~ Murzyna, Williamsa pod zarzutem opilstwa. kowie tej orgauiza'cji "zaleją. ulice miast poto­
W QhwJJę po are5ztowarn:iu J)QJ.icja.nt wy~1rzel.ił kanu ,krwi murzyńSkiej" Umowa han(lk)wa, k-!>óra została podpisa­

na między Polską a Wielką Brytaruą 
jest najpoważniejszą pozyc.ją am w naszyeh, 
ani w brytyjskich stQsUnkach handlowycb. 
Niemniej jednak ma ona doniosłe znaczenie 
gospodarcze i polityczne. 

Umowa ta jest dowodem uznania wielkich 
osiągnięć naszej unarodowionej gospodarki 
i zaufania do jej dalszego rozwoju. Jedno­
cześnie jest ona potwierdzeniem naszego 
stanGw-iska i moiliwości współpracy gospo­
darczej z krajami, których systemy gospo­
darcze i polityczne są odmienne od naszych. 

Pierwsze uchwaly rządu Gottwa 
Podw,ższenie .rz,dzi.lu chleba i obniżenie Dodatków drobn,m Dletnikom 

PRA@A PAP. - W piątek--odbyło się pi,er- Premier oświadczył, żoe po usunięciu z rzą-
W6Z~ po,siedz.en,ie nowego ;nądu czech{)sło- du reakcy.jnych ministrów, gabinet będzie 

waokiego pod przewodnti.dwem ,premi'ara Gott- mógi pracować bardziej &kutecznie. Aby nie 
walda. zawieść zaufania na.radu, rząd powinioo być 

Znaczenie polityczne umowy polsko-an-

~~~~job~:;:1:mi~o:ar:U~Ysz:!~: .. :n:",,,, .. ;a.1 Masakra na Zło' tym Wybrzez· u dzynarodowe aspekty. Rozszerzenie wy-
miany handlowej między Polską a 
Brytanią jest jeszcze jedną oznaką bankruc- Aogli.cy strzela;ą do 
twa polityki tych czynników w Stanach F. j zdemobilizowanych żołnierzy 
Zjednoczonych, Anglii i innych krajach Eu­
ropy zachodniej, które chciałyby "żelazną 
kurtyną" oddzielić .Europę Zachodnią od 
Wschodniej. 

Wszelkie Pl'óby utworzenia samowystar­
czalnej "Unii 7..8.chodniej" nawet w oparciu 
o zastrzyki amerył{ańskich dolarów - oka­
zują się nie ~'lko reakcyjne, ale i życiowo 
nierealne. Zycie samo zmusza do zacieśnie­
nia stosunków handlowych między wszyst­
kimi krajami europejskimi, wbrew różn~m 
wypowiedziom awantllrniczych polityków. 

Umowa polsko-angielska nie jest tego je­
d~'nym llrzykładem. W ostatnim czasie za­
iVarte zostały umowy handlowe między 
Zwi[!zkiem Radzieckim a krajami Benehu.'U, 
między Jugosławią a zachodnimi strefami 
Niemiec, między Francją a strefą wschodnią 
Niemiec, między Czechosłowacją a Belgią, 
mif'dzy RumUJ ią a Francją. 

LONDYN (PAP). Jak donosi "Daily Wor- .oraz, że 14 weteranów zastala zabitycb, Ił 140 
ker" na podstawie wiadomości otrzymanych odniasio rany. 
z Akkra, w tej kolonii brytyjskiej na "Zło- Do "Złotego W)nbnze2la" wy6da.no 2 bryty.j­
tym Wybrzeżu" Afry,ki odbyła się istna ma- skde alk,ręty wo'jenne. DZliernm.:iik pisze, że "dla 
sakra. " bewroD!Ilyrdh MuTZy1Ilów, dOCóryoh OO(/J6jtrzelrirwu-

I 
je się b erzlit{)śnre. ośw.iradC'Ze'!l1ioa mądu ParŁtil 

Oficjalny komunikat potwierdza, że policja P,racy. że WlieJka Brytania pmes1a..ła być mo-
~trz~laJ{J do demanstracji zdemobJ/lzow<lnycJt. oarrSlbwem ri'lllp€'Ili.a.liS1lyomym. pozbawiane sq 
%ołmerZJy, pratestujących przeciwko drożyźnie si/y przekonYWlbjqcej". 

Krwawe 
starcia . Podczas gdy w LOlHlynie i Brukseli re­

zyserzy "planów" amerykańskich usiłują 
doprowadzić do l"ozbicia Europy, zawal"cie UJ 
umów handlowych między krajami Europy T 
wschodnieJ a 7.:lrhodniej jest zwycięstwom 
świadomoścj, że llo1ary nie stanowią trwa-
łego cementu odbudowy europej<;kiej, że 
oul)ullować Europę można tylko llrzy współ- .. 
p acy wszystkich narodów europejskich. 

Umowy handlowe między krajami Euro-

py wschodniej i zachodniej zapuszczają ko- 'I f · 
rzenie w żyde gospodarcze i politYC'hne Eu- B e! JOle 
ropy. znacznie głębiej, niż awanturnicze mo- . I 

' wy podźf.>gaczy woJennych. Są one prawdzi-
wą, Jwtwicą pokoju - łańcuchem, łączącym ---::::"':-~--:-'-:--:-:--:---------------__ ..JL... _______ ...! 
miłująęe pokój nal'Od~ wb:J8w a.\1i'lł.nt.ncrlnn. ~.n.ko.wie i,y;dowskie.j ()T,gan:if,looji Haga.nach w walee 
po.dZega:ez:V''-1' d~. ~_ 

zdolnym do pracy .organem, gdyż ma do speł­
nienia wielkie zadania J musi nadrobić czas 
stracony wskutek działania sabotażystów. 

PtI1ern.ie'r GOlbtwarld ~aikończył oświadczając, 
aż s ądz:i , że tym razem rząd dowi,e dzie, jaka 
po'Wlinna być praca gillblnetu pIarwdziwrle de­
moka'atycZinego. 

Rząd z'atw:ierd7lil tekst przemówJenia pro­
gJ1amowego, któr'e premier Gottwald wygłosi 

w dniu 10 marrca na posiedzeniu zgromadze­
IlIia naJrodorwego, 

Następnie gabi!ll!et 'Uchwalił 6ZeI1eg ważnych 
ll'oz.po!\'i2)ądzeJ'L Pnyrdzi,ał chleba został zwiek­
!ilOny o 1 kg. i będzd'e wynosił 9 a pół !kg mle­
sięovnj,e, eątWlierdllono wniosek mirrtietra finan­
sów Dolansky'ego o wypłacile wsz)"Slbkim urzę 
d.nilkom pańsl!:wowym zaliezild w wysoikosd 
900 kwon do chwili 06<t.a,t~cznego uregulo'W"a­
nia wysokości kih poborów. Specjalna komt­
sja m;tali W%0k<J,ść tych pobotrów w terminie 
6 mies.ięCZ'llym. Za.twierdzono tek6't rrozpolrz~. 
dzeniJa a zmniejszeniu podatku dochodowego 
d!robny<:"h przedsiębiorców prnemY6łowych ~ 
kupców. Zmllliejszo!lle zostały rówrui,erż: pDdat. 
Ik,i TOlll1Jików, posiadających mnlierj niż ~O ha 
memi o'raz rzemieślników. 

kI 

JUBILEUSZOWY NUMER »G Ł O S U« 
=--

W dniu 13 marca rb. przypada kolejno 
lOOO-NY NUMER NASZEGO PISMA 

Z tej okazji "Głos" ukaże się w zna. 
cznie zwiększonej objętości i zawierać 
będzie bogatą treść oraz obfity dział 
ilustracyjny. 

Uwaga Kolporterzy! 
Dodatkowe zamówienia na 1000-ny 

numer "Głosu" należy zgłaszać do dnia 
8 marca rb. do Biura Killportażu RSW 
"Pmsaq

, łl.ódź, ul. Zwirld U; tel, lSa-82. 
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PARY t (PAP.). Radiostacja Wolnej Gr.-Przeciw · e I w a n.- z r I c' I cji poświęca jedną .ze lIwyca audycji tra-

e I ols· a: ~ •. ~ ,Z gicznemu losowi greclric dzieci. W o~ 
go o-raz ~o za.clera,»la różnic między ofiaro i cywilnyc l. Przypomniał {)n, że w ostatnim gach wyzwolonych przez grecką armi~ do­
agresji i <lgł'esoraml. orzeczeniu sądu llorymber5kiego podczas pr{)-I mQkratyczną znajduje aię dzlesiątld tysł~ NOWY JORK PAP. Plenarn posiedzenie 

body E!k.O!):om!czno-Spolecznej ONZ powołało 
de) tr,-::ia .pecjalną kom i sję, która przygtowu­
je rUl Jlutępną sesję r rrl,! projekt kO'llweccji 
JI1i~dzynaro<i-owej przec ,.., lIbrodnl ludobójstwa 
W skład komisji weszła również Polska, któ­
re} delegat w Radze Ekon-omdzno-Społecznej 
dr Suchy w toku dyskusji nad sprawą kon­
weilcji d-omagał się jak najs-pies:cm.leJszych 

Znaczną c~ć przemówienia , del2ga>l POlSki, {'esu ~r~€riwko qenerałom niemieckim wyda- dzieci, por.» w1 nyeh l'oUicóv·. Są to dzłe-
pośw1ę,cil osialn!emu pOjj'pdzenjll lr ' bucału IV nym ,pI'Z(,Z s.ądz:ego amerykańskiegD W'enner- ci 'b d t "- d ~_.I..-1d 
Narymberd7e w spraWle zbrod.ni nip.mieckich, l struma, widać gl'oi.ny symptom llsprawiedU- OSO _ ~po~ OW~DYCIl przez!'Zą a...,ill> 
dokonanych na partyzantach i zakładnikach wiania zbrodni n:emiecklch. oraz dZIecI uCłekiruerów z okręgów, dotlmi~ 
_ , __ ~_, . ______ .---- tych wojną. 

pne ONZ w tej dzlerl:zinie, pOdkreślając róW 
ft()(!7.4IŚnie ścisły związek między zbrodnią lu­
dobóJstwa l fa.szyzmu. : ,":,:, 

Delegat polS!ki, przypominając <:zlonkom r!l- , " :'," 
dy, że "faszyzm nimylko J)rzywroclł wrodnIe j' ''': 
ludobójstwa, ale 1 doprowadził ją do do-skona- ,', ' 
łaśd" , oświadczył że nie wystarcza podpisa­
nie kOOlwenclt mi~zY'llarodoweJ w tel ma­
teJU, je.~U nie będzie towarzyszyła temll bez-
wZ!Jl~ wlak<t z resztkami faszyzmu. I 

Delegat polski zwrócił także uwagę na ko- l 
ttlećZn-ość jak najpowainieSlZego traktowania I 
.prawy zbrodni faszystowskich o!az re~ztek , :', ':,' 
falzytmu wobec wzmagających SIę t~dencjJ i ." " 
~ J;lIłXImm.enia z,brollni faszyzmu nlemleckie- I " 

Intrygi USA przec.w 
W leUde; II ylan"i 

lema d'Angery. Prałat oświadczył, że klejno­
ty zostaly mu skradzione. Prasa włoska 
stwierdza, że władze Watyk~nu wiedziały o 
wszyRtkim, ale wolały zataić sprawę t' po_ 
zwoliły prałatowi zbiec do Ameryki. 

Cippico wrócił niedawn4> co Watykanu i za­
czął finansować wytw6rnię filmową, która 
przystąpiła do realizacji filmu o świętym 

, Franciszku. PoszkodowRny przemysłowiec 

l7.wrÓCił ~ię do policji i pisma włoskie uderzy-
ły na alarm, a Watykan poczuł SIę wreszcie 

l, w obowiązku ogłQsić komunikat w tej 6pr~­

wIe. 

Władze Grecji Wyzwolonej wysWl!IOwały 
apel do organizacji społecxnych i human1~ 
tarnych i do komitet6w pomocy dla Grecji 
demokratycznej o stworzenie w r6tnych 
krajac~ pnyjaźrrle dla Wolnej GrflCjl uspo­
sobionych kolonii dzieci~cb, w kt6ryeh 
byłyby umieszczone dzieci od S-ch do 13-tu 
lat_ W związku z tym apelem kongres mło­
dzieży bałkańskiej zobowiązał się rozmieśdlł 
12 tys. dzieci greckich. W najbliższym cza­

sie opuszczą Grecję transporty z dziećmi. 

Do k~J;dej grupy, zło~onej z 2~-ciu d!;1eci ma 
być przydzielony nauczyciel, lub nauczyciel. 
l<~, celem zapewnienia im dalszego kształce­
ma. 

RZYM (PAP). Włoska prasa rozpisuje się 
obszernie na temat wielkiego skandalu w Wa_ 
tykanie. Bohaterem skandalu jest prałat 
Cippicio, członek nadwornej świty papieża. 

Cippico pn;ywlaszczyl sobie klejnoty war. 
tośoi 100 miliimów lirów, dane mu na prze­
chowarue przez przemy~,łowca włoski~go Sa-

Komunikat donosi, że za szalbierstwa 1 
oszustwa Cippico wstał wykluczony ze stanu 
duchownego. Jednocześnie koml.!'Illkat dodaje, 
że kilka dni temu prałat był przesłuchiwany 
przez wład7.e papieskie w wi~zieniu waty_ 
kańskim, lecz zbiegł w niewiadomym kie_ 
runku. 

z 

OGLOSZENJA 
DO 1000-GO NUMERU "GŁOSlf' 

będą przyjmowane tylko 
do dnia 1 O marca rb. włącznIe. 

• • lemcam 

MOSKWA (PAP). Om,.",iajqc 11i~dawne o~' 
wi~dC2en~e ministra Ma;rehatlla w &praVl>tie kon 
!)jktu między Anglią.. Arg('ntyną. i Chile o wys· 
py falklandzkie, c2.a~opismo "N owoj!! 'Wremia" 
podkrdlll, te Marshall otwa.rcie poparł swych 
poludntowo-ameryka1\.skich protegowanych, na­
sywajl!!c przestarzałym poglą.d jakoby uregulo­
wuie tego sporu należało tylko do tych trzech 
:pa'4ltw. MaTshall stwierdził, ie Stany Zjedno· 
uone 8~ zaint('reRowllne w tej sprawie. Oświad­
ezenie Ma.rshalla. było ł!ygna.łem dla dalSzych 
roszczel1 Argentyny, która już nazajutrz zaź~ 
d~a. dla. siel1ie wysp Sandwich. wysp połUdnio­
wej GeorgU i obszarów A.nta.rktydy. 

Przerzut SZDieg6w pośrednictwem agentów niemieckich do POlski 
Znamiennym jc~t - pisze "Nowoje Wre' 

mil'. - że równocześnie rząd brazylijski irupi­
rowany przez tych samych mocodawców wyra­
lU opi"" że terytoria angielskiej, :fr:mcuskiej 
1 hok '(('j Gujany IlJie ipOw,;.'liny się rnrua'j-
40wać pu.t wladzą pa.1l.stw nieamerykal'lBktch. 

Wszystkie te próby oderwania. od imperium 
brytyjskiego jego starych posiadłośCi wywołują 
w Anglii po . .,atny niepokóJ. 

Budżet • 
na wczorafszej 

W d.na1lJ wcz.o:r<-.jszym odbyła 6ię tnecloa i o­
eł.at:n.!a w tym miey.l\cu seoslja Mi-ejskJiej Rady 
Narodowej. 

Uchwalono na nieJ w trzecim ostateaznym 
czytaniu budżet miasta Łodzi. W związku 
z tym przez frakcję PPS wniesiona została po' 
prawka o zwiększenie dotacji na budowę Mu 
zeum Pamiątek po zamordowanych więźniach 
Radogos'lcza, na sumę 2,5 miEona złotych. 
Frakcja PPR wysunęła dezyderat w którym 
MRN żąda od Zarządu Miejskiego stworzenia 
jesz:"l:e w tym roku komunikacji autobusowej 
lub trolejbusowej na Chojnach. 
PoUwzględnien:u poprawek budżet miasta 

wynl6u okolo 5 miliardów 7.0.0 milionów zł. 
w tym 2 miliardy 33.0 milion6w budżetu zwy­
czajnego d 766 i pół miliona budżetu nadzwy­
czajnego-inwestycyjnego. 

Gł6wnll pOILycję budieru - 601 mjlJ.i~'!'d 893 
miliony stanowi pozycja p~edsiębiorstw miej 
skch, na s'lpitalnictwo przeznaczono 549 milio­
n6w, na zakłady opiekuńcze 152 miliony, na 

WARSZAWA, PAP. - W trzecim dniu pro­
cesu członków szpiegowskiej grupy Andersa, 
Sąd zak-ończył przesłuchiwanie oskarżonej 
Szelegowskiej. 

Zeznania Szelegowskiej pozwoliły zorien­
tować się w zakresie wiadomości wywiadow­
czych otrzymywanych przez nią od poszcze­
gólnych informatorów, oskarżona opowiedzia­
ła też o swych kontaktach z przyjeżdżający-

• 
I C 

"cadY Narodowej 
Filharmonię 22 miliony. 

Z inn)"Ch 6J}raw ja,kli-e z.nalazły się Do<! ,!,onąd 
ku dziennym uchwalone: rozszereenie Komisji 
Kontroli SP<Jle=nej do 2.0.0 osób oraz odwala­
nie rad nadzor-::zych przy poszczególnych 
przedsiębiorstwach miejskich ! powołanie na 
ich miejsce Wsp6lnej Rady Zarządzające.i 

Na I!:akończen.ie sesji przewodniczący MRN 
tow. Andrzejak wygło~ił kr6tkie przemówie­
nie związane z trzecią rocznicą powstania 
M. R. N 

nIl'LO"N'ARZ'" 

mi do kraju kurierami Andersa. Część uzy­
skanych wiadomo~ci, jak biuletyny specjalne 
uzyskane od osk. R6życkiego, Szelegowska 
dawC'ła do wykorzystywania Szturm de Sztre-
mowi. 

Następny oskarżony Płużańskl Tadeusz 
przyznaje się do prm.vadzenia w kraju wy­
wiadu na rzecz drugiego korpusu Andersa, 
za co otrzymał wynagrodzenie w obcych wa­
lutach. Przyznaje się też, że posługiwał się 

fałszywymi dokumentami. 

Płuźański wyjaśnia, że w grudniu 1943 r. 
przybył z zamiarem wyjazdu za granicę z So­
pot do Warszawy, gdzie przez wsp6łoskarżo­
nego Sieradzkiego zetknął' się z Pileckim. Pl­
lecki przekazał oskarżonemu kontakty prze­
rzutu zagranicznego na Pragę Czeską 1 Re­
gensburg oraz dał do przewiezienia do Włoch 
meldunek do zastępcy szefa drugiego oddzia­
łu sztabu Andersa płk. Kijaka. 

Poprzez Pragę i Pilzno oskarżony przybył 
do Siedziby brygady świętokrzyskiej w Re­
gensburgu, gdzie od mjr. "Mikołaja" z do­
wództwa brygady otrzymał przepustkę na dal 
szą jazdę do Włoch. Po przybyclu do siedzi­
by Andersa w Anconie w lutym 1948 roku, Plu 

Dziś PREMIERA! 
Nowy film produltejl czeskiej o walce ro· 

Pocz. Seansów: botnJków oz kapitałem 
W dni powszednie: 15, 17, 19, 21. «: -ęv .. -= N Aa 
W n1edz. 1 święta: 13, 15, 17, 21. ..:lI) iI ara II::' rwa 
Produkcja: Ceskoslovenska Filmowa- Wg powieści znanej pisarki Marli l\IajeroweJ 

Spolecnosł W rolach głównych' M. VASOWA, 

Eksploatacja P.P. Film PolskI L. BOHAC, N. MAUEROVA ~ =-________________________________ ~R~~eż~J~'s~er~: KAREL STEKLY ~ 

-
56 1 gi, O za nim trzeci, czworty; I poszło po 

herbaciarni, po innych herbaclornlach, 
po całym rynku - wszędzie szumiało, 
powtarzało się i niosło dalej. 

- Chodża Nasredinl Chodża Nasre­
din! 

żański przydzielony został do mjr. ZbromkU 
go - do tzw. biura planowania, które pod­
ległe było bezpośrednio szefowi sztabu Ander­
Sa gen. Winlowskiemu 1 organU:owało robotłl 
konspiracyjną w kraju. Mjr. Zbrowskl oru 
jego współpracownik kpt. GrabowlkI intere­
sowali się żywo pracą Pilecklego w kraju. 

Po pewnym czasIe Płutański dostał od mjr. 
Zbrowskiego polecenie wyj82Jdu do kraju wraz 
z emisariuszką Andersa kpt . .Jadwigą Mierze­
jewską - "Danutą", zaopatrzoną w specjalne 
pełnomocnictwa, podpisane wlunoręcmJ.. 
przez Andersa. .Jadwiga - "Danuta" wyje!­
dżając do kraju, miała za zadanie przewiezie­
nie do kraju pieniędzy ! iru;trukcji, zorg&lU­
zawanle dróg przerzutu za granicę oraz zebra 
nie informacji wywiadowczych z kraju. Na 
te zadania Jadwiga - "Danuta" otrzymaJa 
od mjr. Zbrowskiego ogółem 4.18.0 dolarów. 
Płużański otrzymał dla sIebIe 230 dolarów 1 
ok. 5.0 tys lirów włoskich oraz fałszywe do­
kumenty orobłste. 

Pilecki otrzymał z tych pIeniędzy tytułem 
gaży 58.0 dolarów i 15.0 dolarów jako poźycz­
kę. 

Organizacją przerzutu zagranicznego mIeU 
zająć się wsp6łoskarżeni Kaucki I Jamontt­
Krzywicki. Praca ta napotykała na trudności 
- wyjaśnia oskarżony. Dopiero kurIer An­
dersa "Lek" - Niewiarowski przywiózł kon­
~a~t z Niemką Wangerin w Szczecinie. Pla~ 
zanski wraz z oskarżonym Jamonttem-Krzy­
w~ckim jeździli do Szczecina ustalając z ~ 
Niemką sprawę przerzutu. 

W dalszym ciągu Płu!ańsld przedstawia I_ 
dowi swą nielegalną działalność na tereni. 
młodzieżowym. 

Dzwoń garnkIl, d~wolt 
Niech pieM twa btzmI 
I godnie niech emira sławi 
Niechaj się dowie caly 'V:i<ll 
I niech sJę plosnkq Iq ubawU 

DzwoJt garnku, dzwoJt 
I twoja pieM 

I Ludzie biegli ze wszystkich stron do 
" herbaciarni - Uzbecy, Tadżydzy, Per-I 

Niechaj szlachetnym d:twJęczy gnJewem, 
N~ech lłum zwołuje z wszY8tkich !tron, 
NIech głos feJ dolrze aż pod tronl ... 

Uoiiiiii5.ailliQa..,,(.~~S\.,...;;Q-'~;.;~~;.. t sowie, Turkmeni, Arabowie, Turcy, Gru-
zini, Ormianie, Tatarzy - wszyscy gło­

-: N?, to L"acz.y, że ty możesz poże-\ n ~d wyraz wesołym i skorym do (mie- śnymi okrzykami witali swego ulubień-
gnac Slę ze swoJą głową! - krzyknął chu. ca, słynnego z przebiegłości i dowcipu 
właściciel herbaciarni. - Gdzież to wi- - Wyście słyszeli?! - krzyczał dła- Chodżę Nasredina. 
dZiano, aby osły uczyły się teologii i re w1ąc się· - "Wtedy niech się przeko- num wciąż się powiększał. 
cytowały koran I :, kto lepiej zna teologię·'. - I na-

. _ Takich osłów jest nie .mal? obec- pewn? pękł by ze śmiechu, gdyby na- Przed osłem zjawił się, nie wiadomo 
nl.e w Bucharze. _ ~dpO~le?Zla~ ~ho- gle me olśnił go oewien domysł. sk.ąd worek z OW3em, snop koniczyny, 
d.za Nasre~ , n. - P0":v'le.m CI, ze ~~ę~ ty- _ Poczekajcie, poczekajc:e! _ za- WIadro czystej wccy. 
slęcy tangow w złOCie I dobry OSIOl do machał rękami, przywołując wszystkich - Witaj nam, C,hod~o N9~redi,' -
gos1Jo.darst~a -. to nie każdr dzień się do uwagi. - Kim ty Jesteś o człowie- rozlegały się okrzvki. - C:d!;E'ś ty wę­
człOWIekOWI trafla. A głowy mojej nie ku, który uczysz swego o~ła teologii? dro:ĄJał? Powiedz nam c )~, Chod:a ~as 
opłakuj, dlatego, że w ciągu 20-tu lat, Czy nie jesteś samym Chodżą Nasredl- redlnl 
ktoś z nas obowiązkowo mUSi umrzeć- nem? I Podszedł do skraju p )lf'CS'U I nisko 
albo ja, albo emir, albo też ten osioł. - A cóż w tym dzIwnego? Tyś zgadł! się skłonił. 
A wtedy idź i przekonaj się, kto lepiej Jestem - Chodża Nasredin. Witajcie - Witam was, 'niesz,,"ńcl B Jchar:;TI 
zna teologię. mieszkańcy szll3chetnej Bucharyl 'Dziesięć lat trwała 'lasz" rozłąka. a te-

Herbaciarnia ledwie się nie zapadła Długo trwało og61ne oszołomienie i r'l! serce moje cie ,7y się ze slJo'·'ani:'5. 
od szalonego śmiechu. sam zaś właści- Mgle czyJ§ rł!dosny głos przerwał ci- r c sicie, abym wam coś JJ) IIledział, -
ciel upadł, kurcząc się od śmiechu, M szę: ja lepiej zaśpiewam. 
maty i śmiał się tak, że całą twarz mo- - Chodże Nasredlnl Ch d k . ł d o ża Nasredin wziął 'Jlinianv o~r-
rą mla o łez. Bvł on człowiekiem - ChodiI Hltr.e.Q.!.!1! !:"' zawoł~ł aru· nek Vi r.ęce l zaczął' 

Był nJegdyA atary garncarz NJaz, 
Który z sprzedaży garnków żył 
I nigdy, nowel jeden raz 
Przez cały, długi życJ<I CZCJfJ 

Pieniędzy zebrać nIe mógł WCD" , 

Lecz za to llchwiarz doskonale 
Zgromadzić umiał złota moc 
I straże Jego każdą noc 
Bogactw DżaJara strzegły Iłta~ ... 

I u?erzając do taktu w glinlMV g~(. 
~e.k, Jak w .b~ben~ Chodża Nasredin v"y 
sple:vał c:zleJe N.laza,. który wpadł w 
sIecI chCIwego IlchwIarza, o tym, jak 
przybywszy przed sąd emira I odwołu­
Jąc się do jego łaski nie potrafił uzy­
skać nic ponad godzinę zwłoki: 

Jak długo cierpieć nam wypadnie 
Odpowiedż na to, garnku, daJI ' 
A garnek d!więczy, garnek §piewa: 
,,- Szalony ten, kto od emira 
Spraw/edliw06ci się spodzIewa! 

Potężna Jest emira moc, 
Lecz przyjdzIe dzień lana padniel 
Gdy alla ludu zwali Iq 
W pr-och - Jak ten gamek sle !\Jz;p,adnJłJ ... 



st'r .• 
J b 

-r l .. cit." .~ ,-

Hołd dla twórcy teorii 
wzglQllności 

Czech.osł'o~a.cJa Da no".,.ych drogACh. 

dziala obecn-e Front arodowy Prol. Einstein laureatem nagrody 
"niepodzielnego świata" 

UfundolW<iIDa w roku 1944 :na C7.eŚĆ zmiL!'lłe­
go w owym roku republikaJiskiego polityka. 
Wendell Wilkie'go, nagroda "Niepodzielnego 
Swiata", zostala w roku 1948 pIlZyznana prol, 
A/berlowi Einste}nowi. Uroczyste wręczenie 
tej nagrody, xwliąza!llej również 'Z odbyciem po­
dróży naoikolo świ'ata, odbędzJe się w dniu 20 
kwietnia w Camegie HaLl, w Nowym JOO"iku. 

ł1010ilJwa z przewodnfczacym Centr. Kom·t. A. Zapotockym Frontu Naredowego wiceoremierem 
~~~-~I Walka z reakcją w Czechasłowacji wciągnęła do czynnego życia politycznego nowe 

ICtkl tysięcy ludności i stworzyła inne, odmienne od poprzednich, formy organizacyjne 
masoweg.o ruchu politycznego. Obecny Front Narodowy zasadniezo róźni się od dawne-
1.0 Frontu Narodowego, 

NA CZYM POLEGA ROŻNICA? I 
Odpowiedzi na powyższe pytanie udzielił specjalnemu korespondentDwi R. A. P.-u 

ANTONI ZAl'OTOCKY, przewodniczący Centr. Komitetu Frontu NarodDwego, wice_ 
premier JlGwego rządu i przewodniczący Centralnej Rady Czechosłowackich Związ­

ków Zawodowych. . 
W ten sposób zmkrzamy konsekwentnie do 
urzeczywistnienia całego programu, wysunię­
tego przez masy pracujące podczas rewolucji 
narodowej w roku 1945. 

l7Jiemskiej. Peza tym dążymy do objęcia syste­
mem ul:>ezpieczeń społecznych wszystkich 
rz-emieślników. 

W dziedzinie politycznej zmierzamy do jak 
n,ajszybszego uchwalenia nowej konstytucji, 
mocnego zespolenia całego ruchu młodzieżo­
wego w ramach powstałego jednolitego 
związku młodzieży, zbudowania jednej, ogól­
nokrajowej organizacji sportowej. 

W motY1Wa~h, które :redecydowa1y o t>rzy­
znaniu nagrody podano, że: "Dr Albert EIn­
stein został wybT.any laU'TMtem tej nagrody 
na :rok 1948 nie tylko dlatego" że stwoi!ZYł :ne­
wy obraz świata. W epoce, gdy wJęksZOŚĆ 

Jetinocześnie rozbudowujemy i organizacyj- uczonych żyje z dala od realnego życia, uznał 
nie wzmacni<amy wszystlde Komitety Akcji on, że każdy czlowiek, poświęcający 6We 21-
w terenie. cie nauce, podlega tym samym pI<lW-om 00 I in-
Dużo uwagi poświęcamy dalszej "czystce" :ni ludzie - dlatego też musi z.ająć stanowj.sk~ 

urzędów, partii politycznych i prasy, wykurza wobec poważnych problemów swego czasu". 
jąc stamtąd reakcjonistów, którzy szkodzili "Pr0fesor Albert EinsteilIl na długo prlM!Jd 

JAKIE POSTULATY zawiera obecny pro- bl" . l' f . C h ł . dO,'s'CI' 4 m do władzy Hl'tl~ra wy,~tęl'V><Ual repu lce l zamlerza l co :ląe zec os owacJę~, ~ . u r-" 
gram Frontu Nar~dowego? z drogi postępu. w obronie zasad tolerancji i bIater.gtwa, 1f«W-

W dziedzinie gospodarcze; prócz unarodo- Centrdlny Komitet Akcji skl'pia najszersze sze wypowjadal się przeciwko mWtaryool<1W1f. 
wienia fabryk zatrudniających powyżej 501'0- warstwy luan0ścl w szeregach Frontu Naro- dyklaturze i przemocy. 
botników i wielkkh przedsiębiorstw handlo- dowego i uaktywnia je w walce o szybkie Przy POoffiQcy radia, filmów li prasy IfOOpc-
wy ch oraz parcelacji maJ'ątków ziemskich po_ d wszech.niał on sta;l~ ideały "jednego, iIrlepo-

I 
.. 50 h przeprowadzenie programu nowego 1'zą u dzielnego świata". 

wyzeJ. a - brzmi odpowiedź tow. Zapo- Gottwalda. Nag.rodę, pr,zy;znmą w :roku 'bIieliącym pro!. 
tocky'ego - zamierzamy przeprowadzić ubez- Całość programu zrealizujemy jeszcze przed Eiin6teJnowJ, otrzymał w a:oku ubiegłym zmamiy 
p~eczeni.e . h;;dności ch~opskiej oraz zmniejsze- wyborami - kończy rozmowę tow. Zapo_ hurm6trz Nowego JOlI'ku - FilOO'el1lo la Guar-
me obclązen podatkowych drobnej własności tocky. dia. 
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Bach nod ątłoUJQ dlo ludności ",'ost I wsi 

W Skład Frontu Narodoweg-o - rozpoczął 
tr-ozmowłl tow. A. Zapotocky - wchodziły 
daw.n.i.ej tylko parie polityczne. Obecnie Front 
Narodowy obejmuje również wszystkie orga­
nizacje masowe, a więc Związki Zawodowe, 
powstające na wsi organizacje na wzór pol­
skiej ,Somapomocy Chłopskiej", zjednoczony 
Związek Młodzieży, związek byłych partyz..an­
tów, b. więźni-ów politycznych i wreszcie­
partie polityczne. 

20 miliardów zł na budownictwo mieszkaniowe w Polsce 
WojIJ.a przyc.zymiła się do zalJ.amowaruia bu- iWjelkae Soumy mog1ilŚmy ;poświęcić na ten cel. ~ Juli w II:O'klu oleżącym oddanych sosta;nie 

downie lwa mieszkaniowego, a iZiIl.i6ZC2C1llia wo- T.rm'ba było przede WS'Z}'5ltkim ulroUcholllrić fa- ~ do użytku 52.000 nowych lub owremootowa­
,jenne_ w Wli'elu kre.jach spowodowały bard.zo bIY"ki, produkujące wY'foby steJowe, włóik>ien- nych izb mieszkalnych (z iC2C!9'0 więk6z0śĆ 
powazne uszczup1enie pC)lwierzchni mi·esz.kaJ- ni>G'lle, sz.kło·, d-achówkę, cegły :itd. przypada lila tzw. bud()'~~ctwo ~WilJiic:ze, 
n.ej . Obecnie w obliczu ikryrz;yliou DlliesZlkan.io- W. 'I'ok:u b.i~2lącym można już było wyasyg- pJlle1LnaCZOJ18 .dla a:obol\mJiiko:w ~emysłOlWY~!' 
:wego ~,toją zarówno Stany ZjednoCl7.0U1e jak lIlowac 3,3 nul1<lrda zł. na budownictwo ID'i'e\SZ- Z pomo-oą panstwa odbudUje lSiię 'W roiku bi<C!Z. 
l Alngh.a ore.z wiel-e aJ1lI1ych pańs.tw. kani-awe w Wa.rszaWlie, a 13,6 miliarda zł na 33 tysiące zagród wiejskich, :r; czego 2-1 ty«tę-

. Cóż dziwnego, Że =ególnlie ostro :rysuje budownictwo roiesrl'JkaiJIJio<we w irnnych roia- cy p.rzY'Pada lIa Ziemie OdzylSkane, 
&tę -ten problem w POIIsce, w k!tórej w ciągu Sltaoh 1"O]5,'ki. 

Kierownictwo tego Frontu Narodowego 
spoczywa w rękach Centra'nego Komitetu 
Akcji, powstałego w okresie kryzysu. Składa 
się on z przedstawicieli wszystkich wyżej wy­
szczególnionych organizacji masowych. Co się 
tyczy parti nar~dowych SOCJalistów, partii lu­
dowej i Słowackiej, partii demokratycznej, re­
prezentowane one są w Centr. Komitecie 
przez przedstaw:cieli Komitetów Akcyjnych, 
które oczyszczają te partie z elementów reak­
C;ljUych. W ramach Centr. Komitetu Akcji 

_tHlWołano do życia specJamy komitet pod 
.. ],!1ł2lewodniciwem sekretarza Generalnego Par­
-tfi Komunistycznej tow. Slan:;ky'ego. Komitet 
ten koordynuje pracę Komitetów Akcji, dzia_ 
łających na terenie partii politycznych. 

JAI{ ROZWIJA SIĘ działa.~n()Ść Centralne­
g~ Komitetu Akcji? - zadajemy kolejne py­
tanie. 

Centralny Komitet - odpowiada tow. Za­
potocky ..!.. rozpsczął swą dzJ.ałalność oEi wy­
dania. odezwy do ludności pracującej. Wezwa­
liśmy masy do tworzenia Komitetów Akcji w 
okręgach, miastach i wsiach, or·az w urzędach 
i poszczególnych ogniwach tereńowych partii 
politycznych. 
Należy natychmiast oczyścić instytucje 

państwowe i samorządowe oraz organizacje 
maSowe z elemeJ;ltów re<tkcyjnych, które 
uknuły spisek ~ _zeciwko republice - mówi­
li-śmy w tej odezwie. W odpowiedzi na to we­
zwanie - gęsta sieć komitetów pokryh kraj 
w przeciągu kilku dni. 

W dalszej pracy stanęliśmy na gruncie żą­
dań, sformułowanych przez zjazd komitetów 
fabrycznych i zjazd komiSji rolniczych, w 
sprawie da1szego unar0dowif>n,i,a fabry.k, wiel­
kich przedsiębiorstw handlowych i przepro_ 
waclzeuia reformy rolnej. Program ten zosta­
nie przeprowadzony w drodze ustawodawczej 
przez parlament. Licząc się jednak z możli­
wością sabotażu i dywersji ze strony prywat­
nych właścicieli - Komitety Akcji czuwają, 
aby nie dopuścić do roztrwonienia majątku 
narodowego. Tam gdzie wyłania się to niebez­
pi.eczeństwo - Komitety Akcji mianują swych 
pełnomocników. którzy chwilowo obejmują 
kierownictwo zagrożonych przedsiębiorstw. 
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Przemysł wełniany walczy o pierwszeństwo 
We współzawodnictwie tkaczy pracują­

cych na dwóch kro!'inach kortovl"ych wyróźni1i 
się w PZPW Nr 2 Henryk Pająk 160 proc., 
Franciszek Pilarski - 153.8 proc. i Wacław 
Rymarczyk - 150 proc. 

W PZPW Nr 3 najlepsze rezultaty osiąg­

nęli MieczySław TIożalski - 151,4 proc. , Zyg­
munt Mon~a - 150,2 proc. i Leokadia Bil~ka 
- 149,5 proc. 

W PZPW Nr 35 wysunęli się na czoło: Jan 
Drewnowicz - 144,7 proc., Ignacy Tomaszew­
ski - 143,4 proc. i WładySław Magier - 143,1 
proc. 

7 ~t nic pr.awie ńie zbudowano i gdzie uległo 10 procent &um, pIZe!illaICtZ011lych na llllwe­
zm~zczenJU calłkQwj;~eJ?u l~b ~ęś~i9wemu. 295 S'tycje, rlużytych Z"05'tanie lilia budowę domów 
IYSIę?Y nJ.e~uc~omoscI mIeJskich I 467 tySIęCy ~ OIdreroontowilruie izb mieszkalnych <Na ludz!i 
z~grod wIelskich, łączn.ej war,t'e'Śoi 12 mili.ar- \ pracy w mie~ie. Z 6 mi!.ia:rdów zł, prze'lJla­
dow :zło,tych pr,zedw()'jennych. ozoillvch na odbudowę wsi, blisko 4 m1liaJrdy 

W latach ubiegłych tylko stosunkowo nie- ZUrLY'tkuje się na odbudowę "loagród wiejsklioh. 
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InterpelaCje naśzQch CZllte'nihó~ 

czy t w tr w ł ch 
Szanow~y Panie Redaktorzel I nie tylko w Łodzi ale i W calej Polsce, nie 
Jadąc Wleczorem dnia l-go marca br. łram tylk.o teraz lecz od początku istnienia koleii 

~a.jem. linii Nr 2 w kierunku ChDjen, bylem elektrycznych, nasuwa się myśl, czyby nie 
sWJadklem następującej sceny: mO'ima było niewielkim nakładem kosztów 

K.on~uktor w wolnej chwili od biletowania umądllić w wago-Dil.ch śmiet,uJcze'k a umieścić j~ 
pasa.zerow, darł bloczld pozostałe po spo- na ticianach przy jednych i drugich drzwiach 
trzebowanych biletach i wyrzucał OB zewnątrz wewnątn czy zewnątrz na wysokOŚCi ramie~ 
wagonu. zaśmiecając ulicę na przestrzeni kil- nil!., clIli. wygody wrzucania tam zużytych bi­
kudzit'sięciu metrów. Uderzony tym faktem, letów czy innych odpa.dków. Oraz umieścić 
zwróciłem mu uwagę na niewłaściwość jego napisy clIa publiczności Dniezaśmiecaniu wa­
postępDwał:lia na co zakłopotany konduktor za. Jonów biletami lecz wrzucaniu ich do tego 
dał mi pytanie - co ma z tym zrobić? Gdy przeznaczonych śmietniczek? ZYSkałyby i tram 
wyrzuci bloczki powiada to - chłopcy - waje l ulice i przyzwyczailibyśmy społeczeń­
to samo zr~bią co i on, podrą i rozrzucą po stwo do przestrzegania porządku ł czystoścI. 
już i tak brudnYCh ulicach. Gdy wyrzuci na 
podłogę wagonu, to płaci mandat za zaśmie­
canie wagonu - Oczywiście, że ma rację, 

Ponieważ jest to wypadek nieodosobniony 
lecz powszechny, z którym spotykamy się na 
kaźdym kroku i na wszystkich tramwajach 

AJIlel ten kieruje p,od adresem Dyrekcji 
Tramwajów ElektryC!:D. Łódzkich i mam na­
dzieję, że nie pozostanie Dno bez echa. 

Kasprzak Kazimierz 
Łódź, Traugutta 18 

Ostatnie dni Hitlera 
(cią,lł dal SZN) 

Serce ~tapo - to Reichssicherheitshaupt 
amt czyli Główny Urząd bez,pieczeństwa pań 
stwowego. Na Ci!:eIe tego urzędu oraz pG-licji 
bezpieczeństwa i SD stal pierwszy zastępca 
Himmlera ober-gruppenfuehrer SS i generał 
wojsk Ernest Kaltenbrunner, były adwokat 
austria'::k.i, którego dawna specjalność polega­
ła na szoantażowaniu swoich klient6w. Szefem 
właściwego Gestapo był gruppenfuehrer Mul­
ler. Najważniejszym wydziałem Gest.apo był 
t zw_ dzi ał l. V. A. Był to wywiad Gestapo, 
hitlerowska "dwójka" Na czele r. V. A. stał 
standartellluehrer Hupenkotten. 
Jesteśmy w Gestapo. Znajdujemy się na par 

ten. e_ PokóJ elektromonterów, pokój dla szo­
ferów. Są puste. W !'·zpclzie kurz, cegły. kamie 
nie. p ó-e r ws7.e piętro. Tu ,;e znajdowały hlura 
i kanC'elari. Ten sam obraz zniszczenia. Pra­
wie nip ma mpbli . Długie korytarze. r drzwi, 
drzwi, drzwi .. , A za tymi drzwiami - znisEczo 
ne, 7.awilloDf. c!!!jłami 1 resztkami mebli poko 
Je. Ale jesz~e niedawno tu się znajdował naj 
ważniejszy dział Gcstapo - 1. V. A. 

Trze(';. piętro . Wiatr hula po korytar!!:acb. 
W ielkie vryłomy w ścianach i suficie. Na po· 
d.łodze dużo zniszczonych , zwęglonych papie-
rów ... 

matyczneJ pe-ozty w~wnętrznej. Na podłodze 
- kurz i ska:awki papetrów. Obok biurka -
olbrzymi, zamknięty "safes". Jest otwarty. 
Otwiera się powoli. I przed nami wielka mapa 
EUl'epy. Strzeżono ją w sta!lowym ukry:iu 
przed oczyma niepowołanych. Na tej mapie 
Himmler eaznaczal punkty swoi,ej sieci, którą 
zamierzał, jak pajęcz}'!Ilą, pobyć całą EUIl'opę. 

Mapa jest dziś czysta i prawde Il'ie wid.ać 
na niej til!jemn~czych maków, Jakimi H1mm­
ler ustalał swój krwawy nlak, 

Obok tego p0koju znajduje się jeszcze je­
den pokój. Tu była kartoteka. Wielkie, lecll. 
niewys$kie mafy. Posiadają specjalne 6zuflad 
ki . S ą otwarte. twieram jedną z tych szu­
flad. Starannie uł"żooe kartkd. Każda z ni.cb 
Jest opatrzona foto§rafią. Tych kartek tysiące 
i tysiące . Tu są W5ZysCy, którzy byli szpiego­
wani, śledzeni i ścigani przez GestillpD. Podno 
szę i czytam jedną z tych kartek. Odzwie·r::.ia 
dla ona na przestrzeni kilku lat każdy, naj­
mniejszy nawet k.rok śledzonej osoby. 

Przechodzimy do sąsiedniego pokoju. Jest 
również wZ!jlędnie cały. r mów szafy. Du~o 
szaf. W tych szafach zgromadzone są sprawy, 
ktere się maJli.owały w "roZipracowaniu". Wi­
dzę r6wn.ież dziesiątki teczek e nadpisami: 

POK(')J NIt. 318. ,,MarxisJllus". Otwieram jedną z nich: m.ate-

W pz.PW Nr :36 wyróżnili ~ię: Henryk 
Bomba i Stani:;ław MalinO\'ski - po 160 pr., 
oraz Jan Pi1wlak - 159,8 proc. i Zygmunt 
Arent - 159,6 proe 

Zerwane z zawiasów drzwi. Znajdują się riały z zmesu historii komunistycznej, pamI 
tuż obok. Pokój Nr. 318. Jest wielki i widny. niemieckiej i socjal-demokracji Niemie-::. Prze 
Na ścianie portret Himmler a. Przez szkiełka biegam oczyma nadpisy na innych teczkach: 
binokli patrzą ryble wodniste o~y. Skrz~o "Z'fiązki Zawo-dowe", "Partie liberalne", 
ne w uśmiechu cienkie wargi... "Terror" . W małym pokoiku obok znajdujemy 

. Na wielkim ocalałym biurku dużo telefo- pcu:tyzandkie odEe.wy 1 biuleWn7 ~~ ttl­
DflW. I wiele kuw.ru.. Na śoi-anie - rury pneu- ..sy.jskie, hancuskta. Ie!'bsJdle., 

Równiei sa.morządeIWe budOlWBllictlwo miEstz­
koaniowe uzyska w roiku bieżącym maamIie 
si,ln1-ejsze poparcie, aniżeilii w IlaJt>aJCh ubiegłych, 

Niezależnie od tego pójdzie państwo obec­
nie konse1..-wentnie po liniil stworzenia odpo­
wiednich warunk6w dla rou-weju pry.watnego 
budownictwa mieszkaniowego, lIlM Ii!;ltmiiej~ee-
9<> pc.a:wie .." iroku ubiegłym. 

T.a.k Z'Wama ,,aJIIlIIlestila kapiiobaioiWa" pOrLWoH­
ia w '. ub. lila "uja.WI!lien.ie ~ę" blpiilbałÓ'W pry­
wa;tnych. W a:oiku b1Leri;ą~ym polepszone ~osta­
nJe zaopati'zenJe materialewe bud<YW.nJ.ctwa 
prywatnego, a rosnąca stabilizacja stosunk6w 
politycznych j gospodarczych oraz dcl.sze kur­
czenie się "czarnego ry.nJ.ou" wJ:n.no wzm6c 
zdrowy pęd inicjatywy prywa.tnej w kierunku 
lokowania kap.itałów w lak pewnej dziedz,fI1lie 
ja'k budown'jclwo. 

Dz.ięki !\Jemu oddanych !W~ 'W !!'Oiku bie­
żącym do użyt1m da!l.'SI1lYlCh 25 ~ ~71b. !Na­
stąpi irewn.i.eż lilia 1ej drod~ odbud'OIw'4 36 ty­
&ięcy za,gród W1it!ljsk4cb.. 

Nie je6t to oczywi~ dużo w Bito&lJJnBcu do 
potr.zeb !Ilaszego ikJraJju, ale me ~jmy, 
że !bez, dal5zej odbudowy ), rorz:budolwy podsta­
wowyoh gałęzJ ;PIZem~, hee ~o pod­
niesi€lIliia poa:iomu "-lPIrowJ'lIaC jd htdnJośd; Clrudaro 
!IlialD. 00 :NI1lU p~tąpdć do bud(')l\W!>irnwa tmde-
6Zki&nliolWegO nd odpo'WU'ednią s1reJlę. W roku 
1948 zostClillą z~pok{:)j&ne tylk.o najbardziej pa­
lqce potrzeby w tym ilak·resJe, LaM·'łuu;tępne 
przyniosą dalszą J cwas szybszą poprmvę· 

L. 

WALIZY W GABINECIE SĘDZIEGO StED­
CZEGO GESTAPO 

Skręcamy do następnego Jmry'tar.z:a. Jest bar 
dz.iej uszkodzony. Z trudem torujemy sobie 
dro!ję wśród gmz6w. Wchodzi.my do Wlielkie­
go pokoju. Pierwsze, co N;Uca się w oczy -
to otwarty stalowy "safes" Jest f021pXUty od­
łamkiem podsku, A WClW!IlątI1; - dwie olbrzy 
mle walizy. Na tych walizach widnieje meta­
lowa tabLiczka, a na niej nad1'lis: "SS sturm­
bahnfuehr&, sęW:ia śledczy "SK" Stawisky" ... 
Prawdopodobnie ten gestapowiec u~ekał w 
takim pośpiechu, iż zapomniał nawet o swo­
ich rzeczach. 

Na bimku enajdujemy dużo do&kum.enłów 
i z tych dokuinentów dowiadujemy się, co 
oznacza tajemniczy SMóŁ "SK". Jest to -
"Sonderkomission", specjalna komisja, która 
powstała dopiero 20-VII 1944 roku Himm1.er 
stworzył ją w celu likwid.acji wszystkich, któ 
rzy pośrednio lub bezpośrednio braLi udzi:ał 
w znanym zamachu na Hitlera. 

SEKRETNE DOKpiMENTY GESTAPO 
W tym pokoju, prócz Stawiskiego, który za 

pomniał w "safes'i e" swoje walil!.y, urzędował 
równleri: sturmbahnfuehrel!' Lange. Ze znalezio 
nych dokumentów wynika, i~ byl to jeden 
z rllarrów SK. 

Spisy aresz10wanych. Długie IIoetlkl ncu:wisk 
w każdym spisie. Przeważnie wojskowi, SK 
pracowało gorącl/)kowo. SWliadczą .o tym sto­
sy protokółów badań. €zy1am charakterystycz 
ny dokument. Już 7-VIII 1944 roku Lange pro­
si o o&nacze!Ilie orderami 7 swodch wspóJJpra 
cowników. którzy "Nader sumiennie i l/: wieI 
kim poświęceniem pracowali nad likwida-::ją 
zdradziecikiego spi6ku, jakd zorganizowała gru 
pa Ilenerarow ;. zdra.jców" • 
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i!l zOQranicq --Szkolimy ~ktyw 

It) w ubieglą so.botę w ś-wietliJcy ZaI1Ządu 
ł.Ódillego ZWM odbyło się 1l!r'OCZY'sle za.k(Jl.\.­
cze.nie pierws~ego wieczorowego kllll1Su ~ty­
'WU. R~dano eJuchaczom śwj,adectwa. Po ezę­
ki oticjaJ,nej na'Stą.pila bogata cręść dlI1tystycz­
Da. wyko:na.na pue'Z zespół fabryki ' "Imas'S". 
Ob~ trwa :ku~ aktywu p.r:zy Dzieluky Gór­
bej Lewej. W mijbH,ższych dniach TQ,zpocznie 
Ioię k1lr6 na Dz,ielnicy Starom,iejskiej. 

Ił raI 

ruad ~onferefttj3 aktywu 
ZWM '; OMTUR 

l'raJSa codii,enUia p'rz-ymAor&la ooStat.nio wiado­
moki o. odby;tym ~ed:ren.i'll Prezydiów Za­
nąd'll Łód7.ldegQ i Wojewódzhego ZWM 
li KomHet'll WOjewó,d'llkiego >i Miejski,e'go OM 
TUR. WY'Uiikiem obr,ad byłQ szereg wytycz­
riych wSlpółprcOCY na najbliższy okres, Pasta­
JloW!iono, :ile w iIlJedzielę 14 marca br, odbędrzie 
Aą W!Slpótna nar.ada aiktywu oobu oITgarrriza.cji. 

My ZWM--<l'wcy wierzymy, że illoaJr,ada It,a 
pnycryni się do 'Ud>pra'WIllieni>a i pogłęboie!llilia 
nasuj do,tychc:z.al!>oweJ W'Slpółp:racy !!la odcin­
ku ł.oo<Fzi i wo }ewództwa, TT.7leba, alby n,ara,da 
~jęła się analizą naszej doty<ihcz,asowej 
\\I1SpÓ hp ra.cy , jej brakami d 61tT'O!Ilami dodatnimi 
oraz wytyczył·a jej fOlnlly na najbli7..5zy OIkI:ilS. 

O tym, 'ile form talkJch moa..e być wiele, świ,ald-

01\ wypowiedzi terenu, mówiące o wsp6lnych 
eekoCjach 81ImoUcształceniowych, czy świettiICo­
wych, wspólnych 'l:ehr.an.i<lJC.'h, czy choćby za­
mieszczollla QIbok notraJtika., mówjąca o 'W6pół­
zawodUiilCtwie pracy między kołami lI11łJ!!zej o'r­
ga...'llizaoeji. Wie:rzymy, że narada 5!pel1ni !!lasze 
%a.mierz.eruioa i 61ta .. rue się !k,r oki ero naprzód ku 
j.eezcr.e śc:iślej6:zej współp,racy nM'ry"ch obu or­
g an tzaoC.l L 

ny raj 
Na k<Ia.lowym Zjeździe ZWM-u gościliśmy wielu kolegów z różnych krajów. Był 

n nas między ifnnymj kol. Pritz Weissenbeck człOi!l1i!k Zarządu Głównego demokratycz­
neJ organiza1::ji młodUeiy austrilacklej F.O.J; (WoJna Młodzież Austriacka) P.O.J. jest 
jeilyną konsekweilll\.nle demokraJtycmą org anizacją nil terenie Austrii. Skupia cna mlo­
dzież na podstawie programu podobnego do programu naszej organiz.acjl. Organizacja ta 
walczy konsekwentillie o prawa młodzieży robotniczej, stawiają.c jaSillo kwestię częśdo­
wej winy Austrii za 'lJM'od!llle hitlerowskie. Przyszłość swego państwa wid'li P.O.J. w re-

alizacJi reformy I'ome-J j unaradawianiu przemysłu oraz od'budowle kraju własnymi 
silami, bez pomocy im>periaUs·tów, którzy zm1'erzają do podporr.ądkowatllh sobie całko­
wicie Austrii. 

Kol. WeisseiIJJbeok nawiąZ<lł w kiraju szereg kontaktów z naszymi dz.łałaC'laml mro­
dzieżowymi. Przyszło to mu tym łatwiej, że z POilaklami zetłmął SIę Juź w HIszpaniil 
w brygadach międzynarodowych, a później w hitlerowskich obozach konrentracyjny~h 
gdm był długoletnim więźniem. Otrzymaliśmy ostatnio od kol. Welssenbecka list, 
w którym pisze: 

Chciałbym Wam przedłożyć propozycje nal Naturalnie wsr6d tych elementów nasza pra 
wiązania ściŚlejszego kjlntaktu z naszą gazetą, ~ ca nie jest łatwa. Trr.e'ba zaznaczyć, że w po­
uczniów szkół średnich, Gazeta ta wydawana Il'ityce obecnego nąd'U wiele pozostało z C'la­
jest przez ko'legów z na<szej, orgaILiz.a::ji i mło- sów fasu:ystoW'S!kich. Mimo trudnych wamn­
dlZież ruemzeszoną. Praca wśród uczni6w jest k6w n1e ustajemy w pracy, mamy tu już do 
bardzo ciążka. Olbrzymia część z nich odrzu- ł z.aillot.ow~nia szereg powodzeń. W ierzymy, że 
ca wszelką myśl działalności politycznej. Po w5p6łpraca z Wami, kQIegami z Polski stanie 
za tym wielu z nich wychowano w duchu ~ię dla p451 Cemlą pomOi:ą. Interesowałyby 
sprzecznym z postępowym światopoglądem, nas ban:!z1) wiadom~śc1 o tyciu młodzieży 
W stars!zych k!lasa<::h można spotkać n'ieJedno- szkolneJ_ 
krotnie przedstawideli poglądów faszysto w- Z krótkiego pobytu w Polsce p~ozłem 
skich, są zwolennikami teorii wodzowstwa, wiele ciekawych wrażeń. Dowiedziałem się o 
czekają na jakieś roaazy z góry, nie rozwi- tym z jaką Ilaciętością walczyła młodrież pol­
jają własnej inicjatywy, bezgranlcznJ.e nie na- ska przeciwko niemieckim faszystowskim de­
widzą komunistów i Związku Rad'lie{;kiego i miążcom, ile ofiar t'l walka kosztowała 
odzn.aczai,ą s-ię wrogą postawą wobec robot- Bohaterskimi pr'ry"kład.ami są Hanka. Sa-
n:ików ltd. wieka i Janek Krasicki. 

Dobrze pojęta wspołpraca 
Druzgocące wrażenie zrobUy na mnie po­

tworne zniszczenia waszego krai.u, a prze de­
ws.zystkim Warszawy. W porównaniu z nią 
Wiedeń jest tylko lekko uszkodzony, Ale nie 
dojrzałem ndgdzle odf11ch6w zwątpienia, 
Przeciwnie dominuj~ u Was wiara i zapał do 
pracy, dążenie do tego, by własnymi siłami 
odbudować kraj pląkniejszy niż 'VI przeszło­
ści. Czynnikd oficjalne nie C'lekają na jakąś 
pomoc p; zewnątrz ale mob'ilizują własny naród 
który buduje nową Polskę. Dla młodego 
Austriaka było to wspaniałe przeżycie, gdy 
obserwowałem ruch współzawodnictwa pracy 
organizowany przez młodzież, Nar6d, który ma 
taką młodzież nie. lęka się o swoją przyszłość. 

Jest w Rudzie Pabi&nlckiej fabryka. W 
ta.brTce tej (PZPB .Ruda Pab. Oddz. II da.\v­
nieJ Biała) istnIeje ł działa kolo ZWM. 
O tym iż działa śwładczy fakt, że właśnie 
iu po raz pierwszy ZWM-owiec przeszedł 
na obsługę 8 krosien, świadczy przyjęta 

05tatnl0 nli zebraniu aktyWU rez,olucja, w 
której czytamy mIędzy innymi: "W celu 
podniesienia produkcji naszych zakładów 
wzywamy do współzawodnictwa ·pracy ko­
lo OM TUR". 

Wezwa.nle zostalo r:zucone. OM TUR­
owcy przyjęll je. Na wspólnym zebraniu 

Wśród 

oba kół zosta.ła przyjęta uchwała o wyścf­
gu pncy między obiema organiucjamL 
Trzeba zazna.czyć, te o zwycIęstwie decy­
dować będzie nie tylko ilość wyproduko­
wanego materiału, lecz również Jego- Ja­
koś6, mnJejsza ilość odpadków, punktualne 
przychodzenie do pracy ltd. 

Trudno dziś już pisać o dobrych wyni­
kach, które zostaną napewno osiągnięte. 
Kolo -ZWM "w Białej" wierzy w swoje 
zwycięstwo. To samo twierdzą l OM TUR­
owcy. Jedno Jest pewne: podniesie !ię pro­
dukcJa. A to jest najwa.żniejsze. 

naszych kolegów 

• III 

Zachwycił mnie fakt ścisłej współpracy 
rożnych polskich organizacjl młodzieżowych. 
Jest-to wielkie osiągnię'Jie polskiej młodzie­
ży. U nas jest w tej dzied1linie jeszcze wiele 
do zrobienia. Właśnie ten fakt stanowi gwa-

studentów 

• Reor anza la la a 
W ostatnich dn.iach wś,ród s.tudellllt6w U1~i­

wens)"teltu g,o'rąco dyskutuje Elię spITa'W"ę oorwe­
fIlO e.posobu fOlI1J1owaJlllia ZaI!"lądu BTatmiej Po­
mocy . 
. >J.-" ~jmy od począ,bku. 
.. ,UllllW4Ift}'1tet Łód7:1d pows'tal n.atychm-i'ruit 
~1 ~ wyzwo,lendu miasta, w pienv5flYch 
miMi~cach 1945 Toku_ W dążkich, wojennych 
jM'LCze w.aruruk,ach napływały wów=a.s do to­
d:z.i masy studen1ów, na.trafi,ająoc tu na. ogrom­
lII,i e dęż'k,ie waru[}ikd życiowe. Mi,eszkanie, wy­
żywienie, s:typen,dia, eIm-yplty - były to ws.zy-
6tkÓ z,aga.dnlernla, dla k,tórych :rorzwliązarua po­
"WEItać mu.sia!oo doob-rZle 7.<JDga.ni'Lowa.ne li ofi a:r­
me pra,cujące s'to'W'ar.zySfZ.e'll11e - Brabnia Po­
mooC. Istniejące już wówcza15 OII'g..;mi'lla.cje ide<>­
wo-wychow<dfWcze: Akadern~c.ki ZWM "Zyde", 
ZNMS, "Wid" ~ Zt-AD w:męły I!l<a siebie reda­
ni.e z,budowaruia tak~ego stowdJl:zysz,elllia. Or­
gan~acje te 'Ilajtleps.zych swych aktywistó w 
6Ik~'erowaly do pra!Cy nad stwo,rze.nńem od]>')­
wiednich wa:runków studiów dla ogól'U a,kade­
mików. Domy akademickie, Mołówki, ro."dział 
&typendiów 4 przydz1<iJów - cała sik<Jm,pliko­
wana dzjał,alność BraJtruie i Pomocy - to bi­
lans tej akcji. W ciężkiej, illier,az niewdrięcz ­

nej pracy spolec:mej w koferownJch\T'ie Brat­
n ilej Pomocy zl1alE'Żli s~ę ezłonko'wtie o>rganiza­
cji icloowo - wychowawczych, dz,ialla,jąc ręki! 
w rękę z najaktywn,iejc<;,zymi 6poleczn.ikaml, 
lu.dżmi nie na<leżącvmi do tych orga,nizacyi. 

Minął .. ::ilcres naj Łrudniejs,zv. najoa.rnisj'lza 
roJbota została - jalk to się mówi - "odwalo­
na'·. Wś.ród 6hJ.de,ntów powstało i il'O7.T<JSlo 

filę w mlędzycz1lc<;;e sze.reg nowych s:towarzy­
szeń. W Jeh nędzlie przede wszystkim Kola 
NaUKowe - masowe ZlfZeszenJa gnlpu ią{'e a'k",­
demi>ków według przedm;()Jbu studiów, W cią­
gu 3-1etnrlej pracy praktyka wyk(lI7.~ lil Kon'ecz­
I!lOŚĆ przejŚ<:i,a · do noweqo spo,sob\1 Formowa­
• zauądu Brat.niej Pomocy. Na odbvtei 

w końcu [Ulteyo tOilllferel!llCj:i ekademiCikJlJej PJ'U-I w ik!!~ u,tworzenie. az,ero:kiielj repl'ezei!lJta­
dysku10'W'1!IIlo i prrtyJęt.o Z<1&adę, ż~ UJIlZąd Sto- CJI młod:zdeży 6'tudemcldej, jelk:ą ma być w nie­
w,a.fZ'Y6z€'IlIia składać ma lilię w poro.wJ,e;z; prz.ed-\ daloooej przyszłoroi Fed'€Jracja Polskrlc:h O.rga­
SotawilClie,J,j ikół !nauikowycll. n~7.acjd Studelllc:krkh. Ale o tym jlUż irrmym ra-

W ten SlpolS6b UczyniOIllO poważny krok zem. (ap) 

Z nbrad egzekutywy młodzieży .krajów bałkańskich 
W BeJgoradzle odł;>yły 61ę obrady Komitetu 6Ikiej, rad~iecklej li aed1061oWia.ckiej. Ponadto 

Wykonawczego Młodzieży ikrajów baltkań- Komitet posta.nowił tro!1;In;eśoić w k'rajach bał­
Ei<kich. W obradach 'llC'l.es1mrlczyły dei1egacje Ju- k.ańs'kkh 12 ty&lęcy dziooi z wyrzwołOlllej Gre­
gOlSbawi,i, Bu 19aru , RumUJ1lii, Węgńer, Ałbanoii, cj! i zapewnić dm wyksztaJcen:ie aż do za'koń­
Grecji Dernokr<J.'tyCZlllej i Tori.estu. Na pOTUjJdi'ku ez'enli<a 'wojny 'W" GreoCji. 
obor,ad z:n,a,jdowała Elię wym1/tnoa dośwjadcreń Brygady Młodzlieoiy Czoechosło'W'acjl, Bułga-
młodzieżowej akc}i ip'!1ć!cy. irld, Alhania, Jugos.ławiI i Ru.muruii >poanagać bę-

W wyruiku obr-ad Komiltet pO'5tan.o'Wlil zwo- dą OIl'ganilOacjom mł.odzieży pO'I'S'Jciej w odbu­
łać na wr:zesoień br. II kong.res rnJ.od:zrleży bał- dow,ie Warszawy w oią.'9'1.l lata roku bieżącego. 
k,ański,ej do Sofii. Na kongres telll roetamą ró- Brygadp czeska pomagać będzie przy odbu­
wnież reproszone delegacje młodzieży pOII- d.owJe portu szczecińskiego. 

--~~------~---

Kr -I Zft 
Z OB.RAD KOMITETU WYKONAWCZEGO ł czlonk6w, zadecyduje na konferencji w WlJr-

S_ F. M. D. szawie w sierpniu br., lak q akcję n'lleży 
Kornitet Wykonawczy S'Woilatowej Federacji wszcząć w obronie pokoju. 

MloJdzieży Demokr,atYC'llnej zakończył swe ob­
rady i wY'd,ał ()dezwę, w której podkrdla 
zbrodniczą działakl,ość międzynrurodowych kół 
impeI'i'alilStycznych, jak: in,terwencja zbrJjn,a 
w Grccj i l Palestynie, popieranie reżi;nu fa­
szystowskiego generała Franco w Hisl;Jąnii 
i Kuomin tangu w Chinach OJ"az z,a w':eszerue 
olrganizacji młodz.leży demokratycz:nej w Bra­
zylij i na Ko'rei. 

Komitet Wykonawczy postanowił w-yzna­
("zyć tydzień od 21 do 28 marca na obch6d 
§wfęla m/odzil'i:y. 

Federacja, która liczy obecnie 50 milionów 

ZJEDNOCZENIE RUCHU MŁODZIEZOWEGO 
NA- WĘGRZECH 

Kierownictwo węgierskich organizac!1 mlo­
dzicżowych uchwaliło na wEi'Pólnym zebran:u, 
w którym uoezestndczyli przedstawici-ele orga­
nizacji komuniEityc.z.nych i Eiocjal-dem:JK r"1:1ct­
nych, rezolucję w sprawie zjednoczenia demo­
kratyczneJ mloe/zleży węgierskiej_ 

W re,zolucji podkrp..śla się, że kO:lSQ1:dilcja 
demokracji ludowej, wykonanoie pla!lu 'Het­
niego oraz walka z reakcją wvmaqa;ą zJed­
noczenda ruchu mło'dzieżowea<J Węgi~r. 

- o na 
rancję dobrobytu, - Jedność to siła. 

Widziałem jednak trudności z którymi le­
szcze wakzyć musIcie. Te pokazał przede 
W'SIlystkim zjazd ZWM-u, Przede wszystkim 
mus'ide skupić jeszcze więcej młodych w 
organizacjach młodzieżowych, aby jak najwięk 
sza ilość młody-::h rąk budowala nową Po'.!­
skę_ 

Chdałbym teraz omówić bardzoo ważne za­
gadnienie, a mianowiCie sprawę waszego sta­
nowiska względem nas. My, młodzi austriaccy 
antyfaszyści zdajemy sobie sprawę Il. tego, że 
i austriacy są cząśclowo wmni zbrodni popeł­
nionej na polskim na.rodrie. Wdemy, że wiele 
Austriaków w niemieckich uniformach plądro­
wało t grabiło Polskę. Wi~my także, że od­
zyskanie Waszego zaufanna zalety od nas, Od­
budujemy to zaufanie. Austria niegdy już nie 
s.tanie się narz~ziem niemieckich, ':Ly innych 
imperialistów. 

NaSila walka przeciwko fMZYzmowi ru&­
m!eckiemu nIe lIloże być w 'żaden spos6b po. 
równan,a z waSfZą walką. Jednak u nas wielu 
młodych odważnych antyfaszystów pmwal1'z!ło 
nier6wny bój. Wielu zaś walczyło w trancu­
skiej, wl<J~kiej czy jugosllowtioańsk.!eJ partT­
zantce. inni brali udriał w n,lelegalnym ru~hu 
parlvzancklm w kraJu. 

'Wielu z nich nie do::z~al<> się wolnoki, 
zo~łlllI 2amord{)'W~ni przez katów niemieckich. 
DUTTJn: z tych młodych bojowników, prowa· 
drimy dalej rOG:poczęte prLez nich dZlieło -
budowę niezależnej demokratycznej Austr11 
Wierzymy, te V.!zy~cy młodzi ludUe wala:ącr 
f) lepszy świat, !wlllt bez wyzysku, mogą i 
powinni ze sobą współpra.cować, n~sq;e dzieło 
ma się udaĆ, Pragniemy bardzo na1Niązać ś'!l­
ślejszy ko,ntakt rÓwnIe! f po to. abyśmy 
mcgli 'Nas Informować o nas2e1 wake -J <J!i'jjl­
wadzonej w imi~ demokTatyz.a.cj~ Aus1rll. - ,-

Drodzy polscy przyjlldele, przyjomijcie tra-. 
szę nasze sel deczne po'!:d,rowden!a ., 

Fr!tz WelSSEllbeck 

riol. Jerzy Rapaport I 
K'Mlf;;;:AGll 

Dnia 3 bm. 7.mad nagle kierown;ik Wydz.ła­
łn Kulturalno-Oświatowego Zarzą.<h\ Miejsk1e­
go ZWM koł. Jerzy Ra>piliport. Trudno uwie­
rzyć w to, te zmarł ten pełen energii i żyda 
aJdywlc;,ta. 

Trudno uwierzy!'! w to kołegom z Zarząd!u 
Miejskiego, trudno pogodzić .tę z tą myślą 
kolegom z PZPB Nr 1 pn'oodowrucom pracy Li 
pińskiej I OtsenoW1!kiej, z którymi w~półpra­
cował, kolegom l uczniom ze Szkoły Cen,tral­
nej Zw. Zaw., do których niedawno wygł~ł 
ost'iltme przemówienJie I wielu, wielu Innym, 
dła których Jerzy był dobrym kol.eiA 1 towa­
rzyoszem organizacyjnym. 

Zmarł mając lał 23. 
Znam Jerzyka już oddawna. ZDam ~ je­

szcze z tydl czasów, kiedy pl'7.ed wojną, lako 
t2-letni, młody chłopak wyrzucooy został 
z 6-go odddał'U IIzk<Jły :la organJ!t<Jwanle kó­
łek młodz\eży roboWcz.eJ. Dojnał szybko, 1'* 
my wszyscy wtedy. Wojna wybuchła 1 Jerzyk 
sŁomął w szeregach wałczących. Prz.esa:edł 
przez mękę obozów koncentracyjnych Nie­
miec, p.rzeszedł pnez nie w naltragi~nkjszych 
wilJl'Uillki\Ch organl!zuląc l wychoWUJ4C mło>­
dzież w strasznych oboz<Jwy<,h warunkach. 

A potem marzenie l cel - słały sIę rzeczT 
włstoścłą. Jerzyk IItanął 00 D?Wa w ueregu. 
S'cmął d,o warMłatu tkackiego 11 Schetblera, 
stanął do nauki na kursIe przygotowił'W'C'l"}'1D 
do pracy !ipołecZ'tle.J, do WIlzyostk1ego C'tego 
wymagała od niego nowa wywalczo_ rr.eczy 
wtstOŚć. A to co robił, robił z radością - dla 
tego To'bił najlepiej. Jede.n z najlepszych pra­
cowników w fabryce, najlepSILy uaeń i p6i­
niejszy student prawa, doskonale wywiązujący 
się z swych zadań kl~rownik młodzleły, pory­
wający prelegent, najpr~tszy. najlepszy k<J­
lega. 

Nigdy o nim n1e zapomnimy. 

WIECZOR NIEDZIELNY 
Zarząd Łódzki Związku Walk! Młodych 

urządza w niedzielę dnia 7-go bm. o godzi­
nie 17-ej w lokalu własnym Plac Zwycię­
stwa 13: Wieczór niedzielny z: nastąpują~ 
programem: pogadanka pt. "Powstanie życia 
na ziemi i pochodzenie człowieka', oraz boga­
tą część artY'Styczną. 

KONGRES ANTYFASZYSTOWSKIEJ 
MŁODZIEZY TRIESTU 

Wed.ług illlformacJi z Triestu, odbył s:~ tam 
~ierwszy kongres antyfaszystowskiej młodz/e­
zy, na kt6rym omówiono ciężką sytuację mło­
dzieży na skutek repres;i onglosaskich władz 
okupacy jnycl1 i s.ze,rżąoeego się w w~_go. 
snodarJq tY'cll władz bez,rolb<lci~ 
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Dr. Stelan Truchint 
ProfesO'r Uniwersytetu Łód.-;:kiego lfJiii§,JU !ltXBł·. 

za armaceutycz y .Ł. r e 
II 

Jak pował i • 

Przed ostatnią wojną' Polska posiadała czell m ikroskopowych i -4 niewielkich pokoi- przemysłowi łódzkiemu, wypuszczając ludzi z tacje budżetowe oraz chemikalia z przydzt.a.. 
12917 lekarzy, 5874 farmaceut6w i 2354 ap- ków, gdzie miało się pomieścić 9 katedr wy_ dobrym wykształceniem chemicznym, którzy łów UNRRA. Taki stan prowlzorium ttwal pra 
tek. Straty osobowe i materialne zawodu le- działu i dwa speCjalne gabinety. O prowadze- będą mogli pracować w przemyśle. wie przez 2 lata. Przez ten czas nie ustawano 
karskiego i farmaceutycznego w czasie woj- niu ćwiczeń chemicznych w tych warunkach w zabil::g:ach w celu uzyskania pomieszezefl 
3T były nieporównanie większe, nii w innych nie mogło być mowy, a z 9 katedr wydziało- OTWARTE PODWOJE j urządz",ń dla bezdc-ronych k.ltedr W:tdzl.ah1. 
zawodach, albowiem Niemcy wymordowali i I wy ch ? należało do typu katedr chemicznych. Dzięki zawczasu rozpoczętym staraniom Dzięki pow'ażnym subsydiom uzyskanym od 
wyniszczyli prawie 50 proc. aptekarzy i le_ Otóż . wszystkie niezbędne ćwiczenia musiano udało się zebrać komplet profesorów i wykła- Ministerstwa Zdrowia oraz Ministerstwa ()d.. 
,karzy. Według obliczeń, przeprowadzonych w lorganizować w laboratoriach aptecznych, dowców. Dnia 12 listopada 1945 roku Wy_ budowy udało się w ciągu tych dwu lat wybu-
1946 roku, miała Polska zaledwie 7000 leka_, szkolnych, fabrycznych , w Państwowym Zakła dział Farmaceutyczny w Łod:;i został otwarty dować .pecjalny barak dla Zakładu Chem1.t 
by 1 około 3000 farmaceutów, a jednocześnie dzie Hi~ieny itp. Należy tu podkreślić życzli- i rozpoczął wykłady i ćwiczer:ia ściśle według nieorganicznej i analitycznej, przerobić stryeh 
ogólna zdrowotność znacznie się obniżyła. wy stosunek społeczeństwa łódzkiego dla bo- obowiązującego programu be? "improwizacji" w gmachu przy ul. Lindleya 3 na Zakład 

Te niedobory trzeba było jak najprędzej rykającego się z trudnościami organizacyjny- oraz luk. Na wszystkie cztery kursy zapisało Chemii toksykologicznej oraz wykończyć 11 wy 
uzupełniać i uruchomić wyższe uczelnie. mi Uniwersytetu Łódzkiego. Znacznej pomocy się 260 osób. posażyć choć w części lokale dla zakładów: 

ORGANIZACJA UNIWERSYTETU doznał Wydział Farmaceutyczny ze strony Dy Naturalnie do !"ozpoczęcia ćwkzeń brako_ Chemii organicznej, Farmacji stosowane', 
ŁÓDZKIEGO rekcji Widzewskie j Manufaktury oraz Dyrek- wało przeważnie odczynników i przyrządów. Nauki o środkach spożywczych i TechnologU 

Ł6d~ przed wojną posiadała Wolną Wszech- cji byłej Fabr yki Poznańskich, które pozwoli- I tu znów z szybką i doraźną pomocą przy- chemic7..nej środków leczniczych w gmachu 
nicę z wydziałami: Pedagogicznym, Humani- ły w swych dobrze urządzonych pracowniach szli Wydziałowi Fannaceutycznemu łódzcy przy ul. Lindleya 6. UroCzyste otwarcie tych 
stycznym Prawno-Ekonomicznym i Przyrod- odrabiać ćwiczenia chemiczne studentom Wy- aptekarze, ofiarowując do ćwiczeil posiadane lokali odbyło się 31 &ty=ia 1948 roku. 
niczym, cle poSiadała jednak wydziałów le_ dzi2łu Farmaceutycznego. Być może w przy- w swych laboratoriach i aptekach chemikalia, W ten sposób już na początku trzeciego ro­
karskich. Natychmiast po wypędzeniu oku- szłości Wyazial Farmaceutyczny będzie mógł odczynniki oraz przyrządy. Dopiero w 1946 ro- ku istnienia w Łodzi Wydziału Farmaceutyez 
panta pozostali przy życiu profesorowie i kie- choć w części spłacić w przenośni ten dług ku zaczął otrzymywać Wydział państwowe do- nego wszystkie katedry i gabinety naukowe 

~Ę*! :~l~!f~1~~;:.:~i:~ir:~~c~:~::3~~;i ~llIllIollllI~~lInlllllł~lI~llllllllllll~IIMIIIII'JIIIII~IIIIIIHIłl~lllIlJI"llI[lllł:1I~llIlfl111lłllll[lIlllllllanlllrIlIlD"lllylllll[IIII~III1I111II~lIlllł~lIalllllmlllllll~1lIIInllłlltllllul;l"'w"'I" ::~:~=~:!:~:~~i.:::L:~~.:i 
Uruwersytetu Łodzlucgo, uruchamiaJąc JUz w 
marcu 1945 wszystkie istniejące przed wojną l " kie zakłady są zgrul'Owane w pobliżu g1.6w-
na Wolnej Wszechnicy Wydziały. Organizo- Krze",' ace cufry ro"'le"!e kI nego gmachu Uniwersytetu (ul. Narutowicza 
wanie Wydziału Lekarskiego l gromadzenie . fi ,- fi': . ersue ywy 65), d7ięki czemu młodzież nie potrzebu'. tra. 
zespołu nauczającego ujął w swe ręce zamiesz Ogłoszone na ostatniej konferencji praso-\ nas~ego węgla. Jeśli w r. 1946 wywieźliśmy cić czasu i pieniędzy na przejazdy z jednego 
kały na terenie ŁodZi prof. Wincenty Toma_' wej przemysłu węglowego cyfry oświetlają w do ZSRR 9,2 mi:. ton, co stanowiło 61 proc. zakładu do drugiego. Obecnie ilość studentów 
8rewicz. Inicjatywę organizowania Wydziału I jaskrawy sposób sukcesy naslej gospodarki. naszego ek&portu to w roku 1947 wywóz ten wynosi 360 osób. Dotychczas · dyplom mag!­
Farmaceutycznego podjęła Łódzka Izba AP-\ Przemysł węglowy wykonru w roku ume- zmalał do 8.6 mil. ton co stanowiło Już tylko stra farmacji otrzymało 31 osób, 11 osób otn;:r 
tekarska. Już w lutym 1945 przyjechał dele- głym plan produkcyjny w 102,8 proc. wydoby 44.2 proc. mało absolutoria, doktoratów farmacji wyda.. 
gat Łódzkiej Izby Aptekarskiej magister W. wając 59,130,000 ton węgla, podc-zas kiedy je- Udział krajów skandynawskich 'W eo'kspor- no 4, habilitacji dokonano 2. Za jakieś 2 lata 
Głuchowski do Radomia, gdtie prz.ebywałJ sz?Ze w roku 1946 wydobycie wynosiło 45,5 cle wzrósł . w ciągu ostatniego roku e 21,2 Wyoz. Farm. Uniwersytetu Łódzkiego bed2:1.e 

. IDII. ton. proc. osiągając 4,9 mil. ton., a wywóz do kra- . 
wypędzony ze. spaloneJ Warszawy 'profesor W c:ągu roku w-Lrosło więc wydobycie o jów ś'rodkowo i południowo-europejskich wypuszcz.ał rocz,nie około 100 magistrów fu-
Ja~ MuszyńSk.l, pr~sząc . go, aby. zec~.clał pr~y- 25 proc. podcz.a~ lciedy w Belgii wzrosło ono wzrósł z 7,.4 proc. do 12,8 proc. osiągając 2,5 macji 
byc do. Łodzi l podjąĆ Się orgaruzacJI Wydzla- Q 7 proc., w Cze:hoslowacji o 7,5 pYQC. w Ho- mit too. Udział klraJów bałkmskich w n!lMylIl Z inicjatywy 1 przy wydatne' wtp6łpraey 
lu Farmaceutycznego w tworzącym się Uni- landii o 21 proc., a we FrancJi nawet nieco eksporcie węgla w-Lrósł wprawdzie Ilośclowo, prof. J. MU6zyńskiego został zało!ony na te-
wersytecie Łódzkim. Wybór by' o tyle trafny, zmalało. ale j890 udział procentowy uległ tylko lekkiej 
te prof. J. Muszyński był starym i doświad- 1947 roku zużyto w kralu ponad 40 milio- zwyżce (do 2,6 proc.). renach przyszłego Miejskiego Ogrodu Bota-
czonym profesorem, faktycznym organizato- nów ton węgla z cze~o na cele. pr?d'Ukcyjne W roku bletącym pn:ewiduje s4.ę dość nicznego (na Zdrowiu koło Ogrodu Zoologiez.. 
rem Oddziału Farmaceutycznego w Uniwer- pueznaczono 19,8 nul. ton (zuzycre .własne znaczny W1Zrost 'OTod'Ukcji naszego przemysłu nego) sp~jalny ogród roślin leczniczych 1 
sytecle Stefana Batorego i prawie przez 18' Pri:e'IDł ysłu węglow890 oraz zaopatrzen:e prze węglow890' Rówfwlegle z tym przewidUje się t~hnicz.nych, przeznaczony dla uczącej się 

mys u) d I t k t d 23 6 il młodzieży i osób interesujących się zielar_ lat dyrektorem tegoż oddziału. Pro!. J. Mu- K' ik J ( d tk1m kl' a szy wzros e spor u - o , m. ton 
. . omun ac a prze e wszys o eJowa ml!9Jlle dalszemu zw1ęmen1u w r 1948 wy_ stwem. Zakład Farmakognozji Wydziału Far-

&zynski posladał ogromny dorobek naukowy a pOZll tym ! żegluga) zużyła 65 mil ton. Na ó d kir j - hodnl... polu' .. _,- J maceutycznego udziela fachowych wskaz6., 
(przeszło 100 drukowanych prac i artykułÓW) cele opałowe (w mieście ł' na ~si) ru'żytkowa- I WE z o a ow zac -, I ~we 
i ' ł' ł' t t t ś 'd' "1 UTOpy. wek, dotyczących zbioru i uprawy roślin lecz-

cIe~zy SIę zas uzonym au ory e em w 1'0 no 9.4 mIl. ton. Na koks przerobIono 5,4 mI . Ostatnio...., szeregach odbiorców naszego niczych. Dzięki temu Łódź staje się ośrodkiem 
polskIch sfer na'lkowych i zawodowych jako ton a na brykiety 648.000 ton węgla. węgla EnaIaz1y się: IsIandń.&" Belgia ' Egipt propaa-a.ndy zielarstwa. Zakład Chemii orga-
"i!p-ecjalista z zakresu farmakognozji (nauka o Roczne zutycie węgla na głowę ludnołcl Portugalia i Anglia. " 
surowcach lekarskich) i uprawy roślin l~z- wyniosło w 1'. ub. 1625 kg poda"'5 gdy pn:ed Dalszy rozwój współzawodnktwa pr-acy I. t;riczne) oraz Zakład TechnologU chemiczne' 
n iezych. wolną sięgało zaledwie 700 kg. rosnące z ~Qku na wk wyda*i inwestycyjne srodko~ leczniczych przystępują do opraco. 

WYDZIAŁ FARMACEUTYCZNY Co się tyczy nas.zego eksportu węgloweg~ są gwarancją że pn:emysl węglowy nie tylko, wywarua ~etod syntezy .chemicznyc,h środ-
W maju wydany został akt kreacyjny Uni- to wzrósł on w ciągu roku z ok. 14 mi'i. ton że nie pozostanie w tyle za zagranicznymi ków leczniczych. Należy Więc przyznac, ~ po.-

do 19.8 mil. ton. co stanowllo 32 proc. ogólne- konkurentami, ale że górnik polski tak jak do mysł utworzenia w Łodzi Wydziału Farma­
><rersytetu Łódzkiego, który nie wymieniał go wydobycia. I tąd będzie 1 na4ał przodowa6 w Europie i w ceutycznego był ze wszech miar szczęśliwy 
led~ak wydziałów le~arskich. . Początk~wo Rozs~erzamy równie! stale strefę ekspansji całym świecIe wśród braci górniczej. i pożyteczny zarówno dla Łodzi, jak i dla kraju. (J r~Jektowano utworzenie w ŁodZi samodzlel_: _____________________________________________ __ 

:~/ te~:~:~t!, ~:~:::~~{y~z::~mt s~:::J:~ I Teotr "un.er oln u BOnlu Żołnierza gil najniezwyklejsze falbany, bolerka 1 pa-
" sy, ubrała aktorów 200 proc. ponad nol"lllę 

:~~z~~~t wz.:p~;Z~Śani~ ~~~z~Z~~ ~~;;:~~~ę~ Szkoła żon - Moliera ~~}\~r~azT~:~r~eE~~~~:tietoW z~~~ 
końcu września 1945 Min. Ośw. postanowiło, " symboliczno-rewiowej (vide drzewko z dru-
te wydziały te staną się składową częścią . . ". . . tu!) - . 
Uniwersytetu Łódzkiego. A więc aż do wrze- WystaWIenIe "Szk~ły ~on na sceme Te-I ~~:c:~ę~amatem nie ma ju~ mleJSC& na Wracając do ~yseril przydałoby się 
śnia 1945 trwał stan niepewności czy Wydział I atru Kameralneg,) Jest nowym dow0dem . nieco tempa, dziś już nawet w Komedii 

, b'" 17 : • T tru A w tym właśnie nuejscu publiczno" Fr k" - l b . k'd d' F.almaceutyczny powstanie w Łodzi czy też am ICJI .uerowmctwa ea , wyrazem ś . ., .. . 'B' sc ancus lej me ce e ruJą az ego z ama. 
. 'I t l 'łk art t cal mleJe SIę naJwlęCP-J. - o to nie Arnolf W sumie przedstaWl'enl'e J'est cI'ekawe i to 

n..!e.. otóz. zaSlu. g.ą o.rganiU\torów tego w~- I rze e nego wys. l u ys ycznego e~o to WoszczeroWl'cz 'SWl'etny aktor chft_ •• t"'~ • 
dz:a?u, mlano.wlcle dZICkana prof. !. Muszyn- zespołu. KomedIę wyretys.erow~ł znany te~ rystyczny wygrywa !?-ie całą skalę swoje- ste". - Wid;: słucha Moliera, słucha. 1 ~ '1 "" ...... .,.. co się w języku teatralnym nazywa. ,czy-

sklego, prodZiekana A. Czart~o~skl~go, prof. atrolog Bohda.n Korzeruewskl na swóJ go nieodpartego k.o~zmlJ.. - Są akcenty, zumia. Komplety- świadczą najlepiej o ak", 
st. Krauzego, Dr. R. Remblelmsklego oraz warsztat reżyserski" zdając świetny egza- są ~ałe sceny w UJęCIU roli przez Woszcze- tualności, o śWIeżości Moliera dla dzi.si~-
członków Izby Aptekarskiej, była stanowcza I " -n k ' . d . żl' o rOWlcza nowe, ale jest także iakby chęć szego widza. - Przez takie włas'nl'e nrz -mI wy azuJący mepowsze me mo IW - ,. " l' db d .... ., 
decyzja, że Wydział Farmaceutyczny w Ło-

I 
' . : .. . usm.les~mema ro l, na u owanIe Jej chwy- stawienia wyobrażam Bobie najlepieJ upo-

dzi musi powstać i odrazu rozpocząć pracę. SCI ms~emzatorsk~e i r~ży~erskle. taml meoma! farsowymi. - wrzechnienie kultury. 
Już w maju 1945 organizatorzy wydziału i tle- : d A mIał I\orzem~wskI ?l,e?lało tr.udności 
legaci Izby Aptf'karskiei złożyli na ręce ba- I o P?kOna~Ia, zar?wno JeslI Cho?zl o wa-

, . .. ..! runki techmczne, CIasnotę sceny, Jak i pod-
w,ącego w .Ł? dzi ~lce·Mmlstr~ Oswlaty I stawową sprawę znale:..ienia nowej koncepcji 
Władyslawa Bl~nkowskIego ~zczegołowo ?pra- scenicznej. - Pamiętamy wspaniałe przed­
cowany ml"!l1onał w spraWJe utworzerua w stawienia w Teatrze Jaracza, proste i reali­
f.odzi Wydzialu Farmaceutycznego o 9 kate_ styczne, interpretujące dramat Arnolfa, 
mach. Dzięki życzliwemu poparciu V-Min. ogromnie ludzki i bliski, zdzierający maskę 
W. Bieńkowsk i ego przedstawiony projekt zo- schematów, którymi tak często posługuje 
stał później w całości p~-zyjęty i zatwierdzo- siS tea~r, .~sta"'1ająo. MOliera .. - Korze­
ny, ale ;1.astąpiło to dopiero w jesieni. Z orga- m.ew~kl wI~zlał rowmez par~skle przedst;a­
nizacją wydziału jednak nie można było cze- wlen.le LoUl~ J <.>nveta urze~aJące dekoraCJą, 

, .. kostIumem l WIelką kreacJą aktorską. Jou-
kac. Za,częto w~ę~ a~g.azowa.ć profesorów l, vet uprościł barok formy, pozostawił jakby 
asystent~w n~ ~l~IstnIeJące . ~e~zcze katedry, I kontur .st~lu wypełnion~ . wsp?ł<:zesnością. 
gromadZI Ć kSlązkl , odczynniki l przyrządy la- - zaWIesIł llad sceną sWleczmkl na czer­
boratoryjne. Ponieważ krajowi potrzeba bylo wonYJh sznurach, nawiązując do tradycji 
f.achowców, a wojna przerwała studia kilku- przedstawień na dworze Ludwika XIV-tego. 
nastu setkom młodzieży farrraceutycznej , po- ~ j.ednoc:;:eśnie, zdarł pat~s i. bufoDl~.dę, 
wzięto bardzo śmiały plan uruchomienia od- smles?!ył l wz~uszał. T~ ~Ilęc, ~I.lełatwo Jest 
razu wszystkich czterech kursów, aby dać znalezc trzec~ą, całkOWICIe ~.ozr ą od tam-

. ś~ mł d ' . . k" r h ,tych koncepCJę "Szkoly ~on . 
mozno ~ o ZICZy u onczerua rozpoczęt~ c Szkoła żon" ma dwa oblicz 
przed wojną studiów. J d"· ' 

N · , t '" d . ł e no ~ mch o problem społeczny, 
le.s ~leJąc~ Jeszcze wy zIa.. nie. pOSiadał walka m1ędzy tyranią Arnolfa, ldory uwa-

naturalme panstwowych dotaCJi budzetowych ia. że najlepszą metodą wychowania i rzą­
na pomoce naukowe. Pierwsze ,.pomoce nau- dzenia jest utrzymywanie \V nieświadomo­
kowe" zawdzięcza Wydział Farmaceutyczny ści i głupocie drugiego człowieka. r-. Jest 
prawie wyłącznie ofiarności aplekarstwa pol- w te.i komedii zalążek emancypacji kobiety, 
skiego. W pierwszym rzędzie pośpieszyli z po- jest ~)Unt . przeciw wyższości mężczyz.uy. 
mocą aptekarze miasta Łodzi i województwa DrugIe ob.heze.- to dr~ma~ psychologICZ­
łódzkiego a nas tępnie rozsiani po całym kraju ny, prze~lana l załamam~ S!ę. pysznego .ne-

, ". . . danta, mezdolnego do mIłoscl, bankruf Lwo 
ko!edzy UCZniOWIe pIofesora J. Muszyn_ 'Zasad w stosunku do rodzącego s ię w r hwi-
słtiego. f li klęski uczucia. Arnolf, budzą.cy w widzu 

WE WLASNYM LOKALU . odrazę w pierwszych scenach, zasługuje w 
Wreszcie w koócu września 1945 roku Wy- ostatnich n9: współ~zuc~e. I nie n:a ustęp­

. dział Falmaceutvczny uzYskał od Uniwersv- st;va; , na k!oreby S.lę me zdobył zebrząc o 
. '.. . mlłosc'! stop Annsl. 

tet~ szcz.upły lokal przy ul. Ltndley ~ 3, skJa: Na jakież nas namiętności prowadzi 
d ający Się z 2 sal wykładowych. sall do ĆWl- bezdroże!" ~ to słowa cierpienia, komedia 

Do taJdego rysunku postaci przyczynia 
się walnie, bogaty kostium galanta dwor­
skieĘ'o, zamiast stroju zamożnego miesz­
czamna wracającego PO dziesięciu dniach 
z podróży. Patrząc na kostiumy miałem 
wrażenie, że chcąc wydobyć maksimum 
stylu,wybrała Roszkowska I kostiumoIQ-

Prostą. i przekonywującą kreacj ~ dala 
Mrozowska, wzruszająca liryzmem, dosko­
nale wyglądał i mówił Melina, Du.szy.dski . 
był tr,ochę amantem z amerykańskiego fil­
mu hIstorycznego, ale to nie jego wina, ll1a 
po prostu taką sportową urodę. Zato wiersz 
mówił piękni~! _. ~ .... -



D _iW 1 

UCZ C 
Zakłady Itiewiarskie d. f. Shoeipborn przed wyborami do Rady Za~~ł~dowe 

Od kilku tygodni odbywają się w całym 
lZeregu fabryk wybory do Rad Zakładowych. 
Z ra::ji W)"borów załogi robotnicze oceniaj,ą 
pracę swych dotychaz:asowych Rad, nie szczę­
dząc niejedn~o()tme zasłużonej ostrej 'kryty­
ki. W wiciu w:ya>adkach d~piero teraz dowia­
dujemy się .. że'., dana Rada w IPrzedągu całej 
swej., l~;?d~ji.nie tyłko nie zwoływała' Eebrań 
sp.rawozoowc:lfych, ale nie zbierała sję !!lawet, 
njl nÓJ;IlląJĄe pÓsledzenia. Rze.:;z chraktery.s­
ty<:zna• że nieróbStwem, a niekiedy wręcz 
szkodliwą działalnością odznaczały się zaZwy­
czaj te Rady Zakładowe, które miały nieudol­
IaYJCh .• przewodllJiiJczących. 

Taką wł,aśnie .pra:8Woclniczącą mtioala Rada 
Ią:kładowa Zakładów DZ'iewiar5kich d. f. 
.. ~hoenborn". 

Zdaniem moim winę za ich nieróbstwo ponosi Tyle powiedziała nam tow. Tariowska, do­
całkowicie przewodnicząca, ob. Ofitz. Jej sy- bra towarzyszka - współpra:ownica. która w 
stem pracy nie tylko przynosi szkodę pracu- przeciągu kilku tygodni polrafiła wy:clzać, że 
jącym i li!:akładowi ale przede wszystkim można wiele zrobić. będąc członkiem Rady, 
wpływa demorali'lujfi:o na radców. Ob. OH- Zakłady DZ1iewiarskie mają -cdły szereg ta­
t7.0wa nie zwołuje do dnia dzisiejszego zebra- kich pracownic, jak tow. Tarłowska. W naj­
nia Rady - zbieramy się z wła..,nej incjaty- bliżs'ZFh wyborach zaloga robotnicza winna 
wy-Nie informuje nas w żadnej sprawie - się powa3nie zaslanowić nad kandydaturami 
Nie tylko rue zagrzewa do pracy członków c1ł.onków Rady. Lekcja ob. Ofitzowej jest do­
Rady, ale odcina nas od najisloŁniejszych statecznie pou :!Zająca - nauczyła robotników. 
spraw żywotnych dla produkcji: pracujących. że do Rady Zakładowej należy wybierać nie 

W ten sposób ob. Ofitz doprowadziła do ta- tych, co najwięcej krzyczq. ale przede wszyst 
kiego stanu Radę, że trzeba będzie tE>raz wiele I k!ni lutzi rzetelnych. oddanych sprawie robot 
czasu. ażeby ożywić ją. tchnąć w nią nowe :1 icz ej i ipr<lwie Polski Ludowej. 
żyde," B. Beatus 

Tegoroczne zbiory nie mOlą zawieść 
Przygotowania do akcji siewn j 

~ąlkach , 
OdowYCh 

ZEBRANIE 
Zarząd Zw Zaw. Prac. Sam. Tery t, ! Użyt: 

PubI: w Polsce - OddZ1iał I w Łodzi zawia­
damia. że zebranie pracowników Wydziału 
Plantacji odbędzie się dnia 7 marca b. r. o 
godz. 10 w lokalu związkowym, prq ul. Wól­
czańskiej 5. 

z ZUMI 

W~ieniona Rada od roku nię zwołała aIl(l 
jednego sprawozdawczego zebrania. Posiedzeń 
Rada także ... nie odbywała. Rzecz pro~ta, że taka 
,,!Dbota" Jest przede wszy5tkim krzywdząc<l 
dla robotników. W wymienionych zakładach 
wszystko się dzlieje pr.zypadkowo. Jeśli był 
eły kierowni1k. nikt z Rady nie reagował na 
br.ak igieł, na brak przędzy, Załogę trapiły 
n.iustanne postoje, żaden przydział nie został 

trzeba, że życie idzie naprzód. Nie mo­
żemy li.czyć na miraże i cuda. Pracą 
i oszczędnością jedynie zaołamy usu­
nąć zniszczenia wojenne, stworzyć no­
we warsztaty pracy, odbudować gospo­
darkę narodową. Bank Gospodarstwa 
Spółdzielczego przyjmuje wkłady na 
h:siążeczkę .od zł. 100. Oddział Woje-

Od kilku dni ekipy kontrolne, złożone z Celem przeprowadzonych doraźnych wód.zki w Łodzi, Al. Kościuszki 47 0-
przedstawicieli partii politycznych i W. R. konholi jest stwierdzenie stopnia. przygo- raz 15 oddziałów i agentur na terenie 
N. rozpoczęły lustrację wszysUtich obiek- towania do wiosennej kampanii siewnej w województwa. Wkłady przyjmują rów-
tów rolnych, z!1ajdujących się we włada- zakresie maszyn, nawozów, Ziarna i t. p. 

sprawiedliwie rozdzielony. ruu społecznym i państwowym. na terellie woj. łódzkiego. nież wszystkie spółdzielnie oszczęd.no-
" ___ m ~.......... "4' ........ ~ _ .. --.~ __ .~ ___ ~ ściowo-pożyczkowe. Robotnice z najdrobniej-szą sprawą, same 

musiały zabiegać w. Związkach Zawodowych. U_uuma.UU_nn_IIH_IIHIlBIIIIIIIII_UU_nll_lIU_UU_IIII_nll __ IIn ••• llll1mm1.11I1U_IIII __ lIn_1I11_1II1_1II1_IIU_UU_" 

RTPD - opiel4:un robotnicze; Na skutek szkodliwej bierności Rady wy­
nikały często niepotrzebne konf.likty. Różne 
przydziały. które w Innych eakładach, w razie 
niewystarczaj,ącej ilości pr?yznaje się drogą 
losowania, bywały tutaj rozdzielane cichutko 
pomiędzy "kumoszkami" pnzewodndczącej. Ku­
chnia do dntia dzisiejszego jest w okropnym 
stanie - koliy eepsute. cuchną niemożliwie. 

~e K~e Ztdanll i Z acz e • 
ęCI 

psują.c smak n~jlepszego jedzeniu.. . , . Jedną 'Z :in5ł rtucji. otaczanych I!.ro.skJliwą świadomość potrzeby wychowania d7iieck.a 
NIkt z radcow wraz z przewodmczącą me I O'Pi-ekU. Rządu. obu partii wbo,tniczych i Cen- w duchu idei socjalistycznej. 

zna us.tawy ~ Radach Zakładowych. am umo- tr<1lnej Komisji Związków Zawodowych. jest Konsekwentnie pJ'9wadzooe wycllOwanie 
wy v~b~oroweJ.. . Robotnicze TowaIZyslwo Przy jaciól Dzieci. In- świeckie RTPD roZS'Lel1Za, os>ię coraz bardziej. 

o ec tego nasuw,: SIę pytame: co rob:ła styllucia ta jest jedyną. kŁóra za cel po.;;.!awI- ZeszioJOCZJ1C kłopoty wielu ro·dziców. którzy 
cała R~d?a z przewodniczącą ob. Heleną Ohtz la sohie walkę o wychowanie socjalistyczne chcizli umieścić dzieci w 5Zko.le ertepedow­
na ge e. ., ,. i o szczęście robotniczego dziecka. Wys.tarczy 6ikiej. a z bruku miej5c ,im się 10 nie udało. 

~po~V1edzI mOIch :ozmowcz?n są do;;t~- zobaczyć 1.0. co RTPD ostatnio zdziałało lila te- będą w tym roku !'O<związa.ne. gdyż we wrześ­
teczm.e ·Lasn7. Rada s_kł?-dała s·ę przewazme renie Łodzi. aby lIIIIi2ć ;~"'''V obrarz. j,L1<oim slu- niu 1948 I. powstanie druga świecka szkoła 
z mall.strow dl prac?"mJkow umk V:SłOWpYCh. Pra- ży zadaniom i ja.k je w' 0';11. podstawowa, która pomie.ści tyle dzieci, ile 
cowa I zawo owo l na tym . -omec. rzewodni I ' - _' , . . . .1, ,l' b _ . czaca ob on d'ł d' ł . ,. Ogro·rnny W:.lro.,t ]>laco .vek. ]>f'ledS7Al\.O l y plcrwsza. 
szkodliw' .~z ~rowa ~ a ZI~ ~1%OSC wr~cz lo 9 _ jP>5t 12. żlo.bków 8 _ jeSl! lich obecnie W Domu Dziecka. który liczył do ;noiedawna 

ku ;,y . ą. f sb l a ermen y na ,az ~ °ldtk°ln-: 10. świe'tHc 5. teraz je'S't 9 - . świadczy nie tyl- \ 38 wychowanków. obecnie znajduje 6lię ich 
L ela a ry-::znego, zajmOWala SIę p o· a- ko . . . d' Za ł 1k . J' . k d 

mi. czyniła wy~óżnienia zupełnie bezpodstaw- I o ~,ęzy~C!e pr?dwa :!lle.1 pr~cy. ł'fdze~ ~e~a se a. a WCląC nap ywają nO'Wlan y-
ne i niesprawiedliwe. Robotnice skomasowanej ~:~..: a. ze wsr.?_.!~~:.!....;;J ... u_z __ a .. C!_ .. __ ~ ______________ _ 

fabryki d. f. ,.Luksor'· zupełnie bez przyczyn 
są traktowane po macoszemli, co wywołuje 
stałe rozg-oryczenie. !k- na Tow. Łucja Tarłowska, która niedawno 
jako .zastępczyni' zostala dokooptowana do Ra Spł'C"CC1 S::ę pO 
dy' Zakładowej. tak ocenia po::zynania Rady . . , 

3 ~v';. 2: '. mi~sięczn ie 
Zakladowei, w której pracuje zaledwie -od kil Zostało JUZ udo>stępno~e lud~iom pracy 
ku tygodni. naby,::ame na raty aparatnw radIowych typu 

Ja nie wini~ wszystkich członków Rady Za- f "Aga.. , .. .. ' ._ 
kładowei - twierdzi tow. Tarłowska _ Nie I NastąpIlo w ,e] 6p.rawle poroz~el1le mIę 
sa on' \vcale złymi ni szkodliwym' l d' . dzy Cent.ralą Handlową Pl'Zemysłu dektrortech-. . • a 1 u zml.. C t l l' .. Z . k 'w Zd 
no'" .. "1/",H1I"", 1!i!IHIIIIIIIIIII!IUIIllllllIIIlIl'IIII!llllIill'llIlIlIfI ll!ocz.nego a en ra ną 1.0IDISJą WIąZ -o -

~
"'Jli(iłłll<IC''''~':II''' . "mf!ł,~"n.ng Il"II""l~ wodo,wych. Aparaty "Aga" w wo.lnej sprzeda-

~\ m· Jr,e,}ł " ;:~i ,ilC ~~ I II. )!P'A!! ży kcsz,tują 42 tysiące zlot,ych, Ludz,ioill1 p.ru;y 

Ill'cznega. nosiadająca S\ve składnice w całym 
ok,raju. o!ganizuje we wszystkicll swych od­
dz:ałach sprzedaż ralalna aparalów radiowych. 
W Ło·dzi 5prawy te zalatwiane są w biurze 
C.H.P.E .• mieszczącym się przy ulicy Pio,trkow­
skiej 105, Od nabywców wymagane jest po­
świadczenie pracy z instytucji. w której są oni 
zatrudnieni. 

. __ ._---_. --~---~-

Niekompletny byłby ohraoz. gdybyśmy nie 
ws.pomnieli jes.zcze o opiece zdrowo,tnej. P.rzez 
poliklinikę w ciągu roku pf'Le5unęło się 11 t y­
soięcy małych pocjentów. olw~o 300 dzieci. z'a­
grożo.nych grużlicą. lecz~mo w ;prewentoriach. 
Zdrowym umożliw~ono pobyt w sprawnie pro­
wadzo.nych koJooiach na Wiśn.iorwej Górne, 
w Rogach i w Ka·r;paczu. Aby akcję tę jeszcze 
r·ozszerzyć. rozbudowuje się kOM.tem 4 milio­
nów zł. zdewastowany dom w RDgach. ulubio­
nym miejscu poby;tu dZ'ieci łódzkiJch. Aby ak­
cja kolonijna objęła jeszcze sz€rl's'u\. ruq; do­
tychczas. ilość dzieci. byłoby rzeczą wSikaza­
ną. aby Kura·torium Łódzkie przyszło rL pomo­
ca R.T.P.D .• dając tym wyraz, że sprawa dziec­
J<.~ jest wspólną troską w>!'>zylS<tkich instyrtucji. 
powołanych do opielci illad nim. 

To samo odno..,i się do pr<zemyrsIu. do Rad 
Zak.ladowych i 5'amych ze5poIów wbotniczych. 
'Varto. żeby zastanowiły s~ę one nad tym, <:;1,Y 
nie można świetlic fabrycznych oddać choćby 
na parę godzin dzienu·ie do uiytkowaJbia dZte'l. 
dom. Prnebywając tam pod C'Ziujną opie1cą wf\. 
chowawczyń i nauczycieli RTPD. odpłacHyby 
wdziąc7.nością z!r gościnę. Móra stwo.rzylaby 
im możliwości spokojnej n.aruki i milej ro·z­
rywki. 

:, ... :~;:,..., ... ~ • __ .. ~lIJI. .. . ,i "" • •• ,"'_ .. A' l ....... ,( .... I I będą eprzedawane z powaznym rabat~. 00 
w cenie 35 tysięcy zlo.tych. Przy nabyCIU apa-

PRACA W NOWOOTWARTEJ SZW.A.LNI ratu należy wpladć 5 tysięcy z,ł i pck'ryć kosz-
_. Zarz~d .Grodzki Związk~l, l!czestników. Wal ty ma!lipulacyjne. pozos·taJil należność. w su­

ki ZbrOjnej o ~Iepod:ległosc l DeD?-0kraCJę W. mie 30 ty.sięcy zI0,tyc11. rozkładana będrz.ie na 
f~odzl zatrudm w .. nowootw~rtel szwa}m 10 rat _ po 3 tysiqce z/ miesięcznie. Aparaty 
po~~pjeczne. członkInIe oraz zony członkow f będzie można nabj'\'1ać indywidualnie OT,a,z na 
ZWląZ~U. , .. '. . I list Y Z'blorowe. zgłaszane przez ~o=zególne 

Zagadnienia Ci: I ictwa 
Pt~C0 P?ńshvo\'łego Ins~'l'ułU Ks ążkę 

~hzszy.::h InformaCJI udZIel! sekreta.nat instytucje. 
ZWlązku, ul. Piotrkowska 49, front. I piętro. Centrala Han.cllowa Przemysłu EI€!kJtrotech-

W związku z ogólno-poJskim planem wy­
dawniczym. Państwowy Instytut Książki wł,o­
dzi zestawia obecnie dezyderaty. wysuwane 
przez czytelników biblioŁek pow-szecłmych, 

WYSTĘP ARTYSTYCZNY 
Zw. Zaw, Prac Cywilnych Adm. Wojsk. 

Oddział w Łodzi. urządjza w dniu 6. III. 48 r. 
o !Jadz. 18,00 w Teatrze Domu Zołnierza przy 
uL Daszyńskiego 3ł dla swych członków i 
rodz,in oraz <zaproszonych gości występ arty­
styczny. połączony z koncertem wokalllO-mu­

jzy;cznym siłam I zespołów artystycznych OHc. 
Szk. Polit.-Wych. W.P, 

Zaproszenia wstępu są do nabycia w Kan-. 
celarioj Związku. Łódź. ul. Narutowicza 17. 'I 
p. 13. 

WY~TA W A MORSKA 
Dnia 7 marca rb. o godzinie 17-ej na5tąpi I 

otwarcie Wystawy Morskiej w lokalu Ligi 
Morskiej. Al. KościuszkI 85. Na wystawę ZłO-,1 
żą się eksponaty wykonane przez łPlłonków 
Ligi Morskiej' . 

OFIARY NA RZECZ BUDOWY DOMU i 
AKADEMICI<1lJGO IM. DRA STANISŁAWA! 

WIĘCKOWSKIEGO I 
Akcja zbiórkowa na rzecz Domu Akade- I 

mickiego im. Dra Stanisława Więckowskiego 
w Łodzi posuwa się naprzód. ofiary napływa­
ją stale. IN ostatnim czasie zostały złożone 
następujące ofiary: 

Izba lekarska w Łodzi, zł 15.000; (!)lga 
Arct, !Zł 5.000; Dr T. Upiec. zł 3.000; Zydow­
skie Stron. Demokrat.. zł 10.000; BoI. Dobrzań­
ski, zł 5.000; Cech Krawców. zł 2.000; Firma 
,,Ignis", zł 2.000; Adw. Stan. Pawłowski zł 
1.000; Adw. Alfred Dreszer, zł 500; Inż Stan. 
Nowicki, zł 500; F-ma Dawidczyński i S-ka 
zł 1.000; Dr S. Karpowicz, 500; Dr J. Saloni. 
zł 200; Prof. R. B:er,zanek. zł 500; Prof. Eufe­
miusz Herman. zł 500; 1. Hajman. zł 500; F-ma 
Alkacid. zł 500; Woj, Cech. Zegarmistrzów i 
Mech., zł 11.000; Dr Tadeusz Nowacki. zł 500; 
Prof. Maurycy Bornsztajn, zł 500; W. i Z. Szy­
manowscy. zł 1.000; Lu1za GoerŁner, zl 1.000. 

Spółdzielnia Spożywców w Rudzie Pabia­
nickiej zawiadamia, że w sobotę d!Ilia 20 mar­
cu rb. w lokalu przy uL Pabianickiej 159 
(świetlica) o godz. l8-ej w pierwszym lub o 
godz. 18,30 w drugim terminie odbędzie się 
NadzwyczajnE> WaIrua Zmomadzenł.e PeJno­
momików. 

W PZPB w Rudzie Pabianickiej w tkal- 154,5 proc., a Janina Marczak - 150 proc. 
ni na 8 krosnach wyr@żlliły się: Marta Ma- W tkalni (6 krosien) wyróżniły się: Maria 
jer - 189,6 proc. i Anna Czapczyńska - Borówka - 174 proc. i Józefa Marczykow-
167.2 proc .• a na "sześciu" krosnach Hele- ska - 172,6 proc. BronLqław Ciuła osiągnął 
na Bachman -175 proc. i Leokadia Fran- 164.4 proc. Spośród tkaczek pracujących 
ciszkowska - 169 proc. W przędzalni (3 na 4 krosnach wyróżniły się: Helena Pla­
strony) wyróżniły się Józefa Grądzka - 166 chta - 178,1 proc., ZQfia Rogut - 167,8 
proc. i Konstancja Walczak - 165 proc. proc, 

W PZPB w Pabianicach w tkalni naj- W PZPB Nr 6 odznaczyły się prządki: 
lepsze rezultaty uzyskały: na 8 krosnach Anna Zielińska _ 145,1 proc. i Kazimiera 
Sabina Zych - 146.2 proc., na 6 krosnach Urbaniak - 142.2 proc. W tkalni wysu­
Wlad, Raszewska - 154,3 proc.. a na 4 nęli się na czolo na 6 krosnach Stefan Dy­
krosnach Stan, Bujnowicz - 168 proc" Jó- bała - 1.61,5 proc. i Maria Stańczyk _ 
zda Barańska - 164.2 proc, i Stanisława 160,8 proc .• na 4 krosnach Maria Rajska 
Janeta - 164,6 proc. - 157.1 proc. i Maria Miśkiewicz - 152,6 

W PZPB Nr 4 w tkalni (16 krosien au- Zespół Pacholaka _ 125.2 proc. wyprzedził 
tomatycznych) pierwsze miejsca zajęły: Eu zespół Mańkuta - 121,4 proc. 
genia Filipiak -- 161 proc. i Apolonia Ow- \17 PZPB N 7 d l . ( . k"') . . (t rv r w przę za nr ,.czwor l 
czarz - 158 proc. W przędzalru 3 s 1'0- "'ł' St f . WT' k 
ny) wyróżniła się Ele-onora Wocizyńska _ wyro~nr y SIę: e ama l ms a - 173 
1733 . proc. l Tpresa Kozan - 172.7 proc. W przę-

'W pprZocp'B N 1 tk l . "'ł l dzalni (3 !':tronv) odznaczYłv !'ię: KornE'lia r w a nr wyrozm y s ę N k . .. . 
6 k h' G f O d sk owa - 155,6 proc. 1 :Vładysława .Jo-na r05nac. enowe a sen ow a - ch' 1519 

169.6 proc., Anna Ramus -_ 142.2 proc. i lm - . proc. 
Maria Pyziak - 157,3 proc .. na 4 krosnach: W PZPB Nr 9 w tkalni ( .. szóstki") naj-
WładySława Woźniak - 155,1 proc. W przę lepsze rezultaty osiągnęła: Feliksa Pakul­
dzalni wysunęł)' się na czoło: Bronisława ska - 160,3 proc, W przędzalni (3 stro­
Switoniak - 179.4 proc., Zofia Kotlarek ny) wyróżnili si~:. Genowefa Frankowska 
- 173 proc. i Maria Dubis _ 172,2 proc. - 154,8 proc. i Maria Sobczyk - 152.6 pr. 

W PZPB Nr 2 w przędzalni (4 strony) W PZPB Nr 22 wyróżniły się prządki: 
najlepsze wyniki osiągnęły: Bronisława Leokadia Jańczyk, Janina Cabaj, Karoli­
Olejniczak - 159.5 proc. Maria Wolna - na GOlwJewska i Feliksa Sobczak. 
158,6 proc. Helena Llsiecka - 157,4 proc. W PZPB Nr 16 prządka Zofia Stolecka 
i Genowefa Cichecka - 156.4 proc. Na (4 strony) OSiągnęła 148 proc., Władys.awa 
trzech stronach uzySkała J'ó7.efa Cieślak Kotecka 145 proc. a Zofia Kisiel 143 proc. 

Dezyderaty te odnoszą się do książek. które 
należałoby wydać ponownie. oraz do usLalel1;a 
tematów jeszcze nie opracowanych dostatecz, 
nie i wzbudzających zainteresolWanie wś:od 
czyte1ruków. 

Instytut pracuje też nad dwoma spisarrJ 
piśmiennictwa. Jeden z nich. realizowany 
w porozumieniu z Departamentem Oświaty 
i Kultury Doro..,łych w Ministerstwie Ośw:a­
ty, będzie przewodnikiem lektury o Polsce 
i świecie WSpółcZEsnym. Drugi spis. opraco­
wywany na zlecenie Naczelnej Dyrekcji Bi­
bliotek. ma oibjąć książki dla bibliotek gmin­
nych. W zakresie upowszechnienia czyteln,ic­
twa Państwowy Instytut Książki k-ontynuuje 
rozpoczęte prace naukowo - bibliogmflczae. 

SMIEC NA ULICY 
Przy zbiegu ulic Daszy6skiego i Targowej 

zmarł na udar serca Spaczyna Józef. lat 58 
zam w Kolusekach przy ul. Kościuszki .'52. 

NIE UDAŁO SIĘ 
W PZPB Nr 3 przy. ul. Tylnej 6 na gorą­

cym uczynku kradzieży 9 kg przędzy zatrzy­
mano Franciszka Chochocika ul. Grabowa 15. 
Podczas rewizji w mieszkani~ jego znaleeiono 
ponadlo ie,zcze 4 kg przędzy, pOchodzącej z 
kradzie>ży. 

Na Placu Wnlności zatrzymano Józefa 
Woj4czaka mieszkańca Zgierza. który pOSiadał 
przy sobie pewną ilość wełny, pochodzącej 
z kradzieży z PZPB Nr 31 w Zqic!zu. 

FAŁSZYWA GRA 
Nieznan~ osobnicy, podszywając się pod 

enak PolSkIego Czerwonego Krzyża rozsyłają 
pod różnymi adresami ulotkę zatytułowaną 
"Gra" i proponują udział w grze. przy wpła­
cie przekazem kwoty zł 50. 

Rezultatem gry mają być przesyłkl pienięi 
ne w lewarip zł 12.ROfl. z których 25 proc. wi­
nien rzpkomo otr·zvmać Polski Czerwony 
Krzyż. 

O.kręg Łódzki PCK ostrzega przed uczestni 
czemem w tej "Grze". z którą' nie ma nic 
wspólnego i uważa ja z.a jedną 'Z form wyłu­
dzani. llieni!L~ 
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r nika m.Radomska 
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Dziś: Tomasza. 
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GLOS RADOMSz~zA~SKI 

II' ~I' 5-.· 
Telefonv 

12 - "Glos Radomszczański". 
12 - R. S. W. "Prasa". 

Dzi~ci hultnihó'JJW ro§ną 
nu zdroHlfJjich", zoduwo6 

H' §zczę§jęciu i rado§c' 
§ch obqwatell kraju 

11 - Urząd Bezpieczeństwa Publiczn. 
13 - Powiatowa Komenda MO. 
51 - Miejski Komisariat MO. 
10 - Straż Pożarna 

91 Starostwo Powiatowe 
50 - Szpital Powiatowy 

Przechodzimy ukradkiem pod okna- v.;ejście do kuchni bucha zapach sma-I dzi wprost na nas tłum dzieciaków. Za 
~ni, żeby nie ,sI?łoszyć, żeby zask.oczyć, ~0.witego. rosołu. Biało ubranę gospo~i~ t~kamy uszy, c'J{amy się -:- ostrzeliwa-: 
zeby zobaczyc Jak to naprawdę jest w spIeszą SIę na potęgę, bo to przeclez m salwami radosnego śmIechu. Potok 
tym raju dzie('ięc;ym. Ustronny placyk niedługo dwunasta i czas na obiad. rzuca się, cofa, pędzi, rwie. Potem 
siedziba. d.awnego "w~elkor~ądcy" haeb-\ Os!rożnie .uch'yl.amy. drl..wi i oto zry- wśród dzi.ecięcego tłumu ukazuje się, 
lerowskleJ huty - cichy Jest 1 mllczćt- wa Się w wielkie] sali zabaw krzyk 0- bdny, biały duszek - podnosi rękę dE' 
cy, jakby tu nikogo nie było. Przez I krutny. Niby młody, huczący potok pę- córy i jak na skinienie czarodziejskiej 

Adres Redakcji i Administracji 
.. Głosu Radomszczańskiego" 

Radomsko, ul. Reymonta nr 39. 

Administracja - telefon nr 12. czyn­
na codziennie od godziny 9-ej do 16-ej 
W soboty od godziny 9-ej do 13-ej. 

Redaktor przyjmuje dwa razy w ~y­
godniu: w poniedziałki i czwartki od 
godziny 12-ej do H-ej. 

---
Ceny ogłoszeń 

W GŁOSIE RADOMSZCZAtiiSKIM 

za tekstem Nekr. 
do 70 mm 
od 71-120 mm 
od 121-200 mm 
od 201-300 mm 
powyźej 300 mm 

30 25 
45 
60 
75 
90 

40 
55 
65 
8~ 

Drobne 
25 zł 'Za wy 
raz Poszuk. 
pracy 15 zł 

za l)'raz I 
"Nie - od - da - my - na - szej - pa - ni! 

t 
• sq czyn one • wOJe ódzlwie w całym 

W dniu 2 marca br. odbyła się w lo 
kalu Wojewódzkiego Zarządu Ligi Ko­
biet w Łodzi konferencja działaczek S. 
O. L. K. woj. łódzkiego, pOswIęcona 
Jifzygotowaniom do obchodu Swi~ta 
Kobiet w dniu 8 marca br. 

W konferencji wzięły udział delegat 
ki zarządów powiatowych i miejskich 
Ligi Kobiet woj. łódzkiego. 

Jak wynikało ze sprawozdań poszcze 
. gólnych delegatek w związku ze 
bliżającym się dniem 8 marca powoła-ne 
zostały na terenie powiatu woj. łódz-
I l I I I 1'1 I I I 1' 1'11 '11/1' II II I I/ 1" "1 1'1'1/ I' / I II"I' I/TII 11' I'tIIll 

Kronika Karsznic 
ZA MAŁO LEKARZY 

W Karsznicach daje się odczuć nie­
dostateczna opieka lekarska, gdyż w 
całym osiedlu jest tylko jeden lekarz 
chorób ogólnych i brak lekarza-aentys­
ty. 

Na skutek prośby koła ZZK w Karsz 
nicach skierowanej do Zw. Zaw. Prac. 
Kol. R. P. i Ministerstwa Komunikacji 
dentysta zostanie skierowany do Karsz­
nic na koszt dyrekcji kolejowej i będzie 
wy konywał lec:aenie zębów w ramach 
1 f ' "7.pieczalni Społecznej. 

kiego komitety organizacyjne uroczys- się sprawy walki z analfabetyzmem 
tych obchodów Swięta I{obiet. W skład alkoholizmem, oraz wzmożenia pracy 
komitetów wchodzą przedstawiciele kulturalno - oświatowej wśród kobiet 
władz administracyjnych i samorządu, pracujących w mieście i na wsi. 
społeczeństwa , organizacji społecznych, Obecnie trwa wzmożona praca orga" 
młodzieżowych ZWM., ZHP., i TUR. nizacyjna zarządów miejskich i powia­
Zgodnie z opracowanym programem towych Ligi Kobiet w naszym woje­
akademie odbędą się na terenie woj. wództwie, ma ona na celu popularyzo­
łódzkiego w niedzielę dnia 7 marca br. wanie działalności Społeczno-Obywa-

Tegoroczny obchód Swięta Kobiet telskiej Ligi Kobiet. Zarządy lokalne 
zapowiada się w naszym województwie organizują pogadanki i odczyty na te­
bardzo uroczyście i połączony zostanie maty poświęcone roli kobiety w Polsce 
z imprezami artystycznymi. ObChOdZO-1 Ludowej. Prelegentki podsumowują wy 
ny on będzie pod hasłami mobilizują- niki dotychczasowej działalności pracy 
cymi kobiety pracujące wokół zagad- kół kobiecych i nakreślają dalsze plany 
nień gospodarczych, współzawodnictwa zmierzające do wzmożenia pracy orga­
i wyścigu pracy na wszystkich odcin-I nizacyjnej i kulturalno-oświatowej S. 
kach życia. Na czoło haseł wysuwają O. L. K. 
l1li"11'1"111 1'/1 n 1' /, M 'I 'I II I I "" I'il' / ' 11111 nl'l' /11' / ' 1 :'I"l i~1"'1 '~ ~1 11" 11'/II /nl"l ll l' I 'll il/ " I 'r 1 '. I ' lt' I"lmr1"lll l lm;~ ' 11 ' 1 1 1' ll.Irl'l l·n"llr PI 1'lt l. I"I'li'l 

Wynalaz i 'robotników polskich 
Bydgoska fabryka traktorów . i maszyn do zam6wlenla. W wyniku wprowadzonego 

obróbki drl!:ewa otrzymała pilne zamówienie na usprawnienia odlewnia wykonuje miesięcz· 
wykonanie dla gdański ej fabryki obrabiarek nie 25 stojaków. podczas gdy poprzednio wy­
odlewów do 60 wiertarek. Z powodu krótkie- konywano zaledwie 10. 
go terminu, przy do1ychczasowym systemIe Pracowndk tej samej fabryk! mi5trz heb­
~rodukcj i odlewów. zamówien.ia. nie dałoby larski Kałaszyński skonstmował przyrząd, 
SIę na czas wykonać. PracownICY fabrykI, , . , 
mistrz odlewniczy Urbański Aleksander ' i pozwalający na rownoczesne wykoname obrob 
mistrz modelarski Bernard Montewski dzięki I ki 2 korbowodów do traka gr. - 5. Dotych­
przeróbce modelu odpowiednich skrzyń for- czas wykonano obrókę każdego korbowodu 
miarsk ich, uzyskali przeszło dwukrotne zwlęk oddzielnie. Przez zastosowanie tego pomysłu, 
szenle wydajności pTodukcyjneJ odlewni. skrócono czas obróbki jednej paTy korbowo­
przez co umożliwili fabryce wykonanie na czas dów z 20 do 12 godzin. 

JAK PRACUJE ORKIESTRA 

Orkiestra pr:t.y ZZK. w Karsznicach ' Oz·,ałalnos' C' Z S Ch wŁączyczy powstała w 1945 r. i liczy w swym skła 
dzie 2:5 osób. Orkiestra posiada ok. 30 •• • 

instrumentów własnych. Zespół wystę- Powiatowy Zarząd . Z. S. Ch. w Łę-
puie nie tylko w Karsznicach lecz i w C'zycy zorganizował szereg zrz€szeń ho­
ZdUllskiej Woli i innych pobliskich miej dowców bydła i koni. Zrzeszenia te ma 
scowości.ach. 

W r. 1947 orkiestra brała udział w ją na celu zaznajamianie rolników z 
kilkudzi.esiQciu różnych imprE'7.ach oko- nowoczesnymi metodami hodowli bydła 
liczności owych i społecznych. Prócz or- trzo~y i. koni.. , .., 
ki estry dętej. zorganizowano i orkiestrę OzywlOną dZlałalnosć rOZWIJa row­
smyczkową, która urządziła się w ten nież Samopomoc Chłopska na polu or­
sposób. że każdy członek orkiestry mu- ganizacji zespołów PRW i powiatowych 
si mieć instrLlme~t własny. Or~iestr~ I szkół · rolniczych (w Gostkowie, Tkacze 
d?tychczas p~act1]e. o własnvch sIł.~ch l wje i Rogoźnie). 
me otrzyml1]e zmkąd subwenCJI, co O t t' P Z S Chł Ł 'l " .' t t b k' o s a mo ow, arz. am. . w ę-szczego me Jes po rze ne na za up n -
wych instrumentów dla orkiestry smycz czycy wezwał do współzawodnictwa or 
kowej. ganizację kutnowską. 

Celem WySClgU jest zwiększenie ak­
tywności tych organizacji w dziedzinie 
uruchamiania i umasowienia spółdziel 
ni, rozwoju hodowli , organizacji kur­
sów zdrowia i szkolnictwa rolniczego. 
Miedzy in. Pow. Zarz. Zw. Sam. Chł. 
w Łęczycy , planuje zwiększenie stanu 
liczebnego członków z 4773 w 1947 r. 
do 11500 w końcu 1943 r. 

W tej chwili najbliższym zadaniem 
jakie stoi przed zarządem to organi­
l.acja stacji maszyn, gdyż niestety, ta­
kich na terenie powiatu brak, oraz jak 
najrychlejsze przeprowadzenie akcji 
upełnorolnienia . i kor:nasacji. 

różdżki gwar cichYJie. 
Wielka gromada dzieciaków, krasno­

ludków, liliputów, skrzatów, rzuca się 
do swojej pani - do roześmianej kie­
rowniczki przedszkola - ob. Janiny 
Kasprzykawskiej. OtaczaJą ze wszyst­
kich stron. cisną się do niej. Ktoś ode­
zwał się, że chcemy zabrać "panią" do 
innego przedszkola. Nie pozwalają -
roześmi.any mur dzieciaków otoczył ją 
i nie chce puścić za nic w świecie. 

Starzy hutnicy z · "Kary", co to pra­
cują tu już od pół wieku, patrzą z roz­
rzewnieniem na ten dom radości i we­
sela. Przypomina im się własne. niesz­
częsne dzieciństwo, lata przeżyte na 
zaśmieconych podwórkach, gdzie naj­
większa atrakcją był okręcik puszcza­
ny w daleki świat po brudnych wodaCh 
rynsztoku. U.śmiechaią się i pracują 
spokojnie. Ich dzieci i wnuki - mają 
dziś inne życie. Cały dzień bawią si~ 
w jasnych, widnych salach, słuchają 
muzyki, uczą się niezliczonych piose­
nek. Poznają tajemnicze, cudowne 1 

I ieszcze piękniejsze melodie. A jak tań­
czą, jak deklamu,ja. Coraz to nowe sło 
wa, nieznane oicu i matce - przynoszą 
z radością do domu. 

Do ich dalck, kruchych jak szkło z 
,.Kary", już nie zak 'adnie sic podstęp­
na chorob~ - ~l'u7.1i('n, nl\:i<:h-aszniej­
szy wró~ hutnika. Czuwa nad nimi le­
karz, zbroinv w cała wi('d7.ę postępu i 
~eniuszu ludzkości. O. nawet zęby o~lą­
daią im co kUka dni. P.ada~a. opukują, 
j('k jalde fnbl'YK:\"C'ki(' dzieci. 

Matki pracu,ią spokoinie - ich dzieci 
rosną zdrowe i szczęśli we. 

Nie tak, jak dawniej ... 
Tow. Bronisław Wolnicki, stary ro­

bociarz z .. Kary", dziś kierownik tych 
wielkich zakładów - opowiada o swym 
własnym dzieciństwie. o dzieciństwie 
tych, którzy pracowaH kiedyś na Niem­
ca-Haeblera w tej wielkiej piotrkow­
skiej hucie szklanej. 

- Stała się wielka sprawiedliwoŚć 
d!a pilnych, pracowitych jak mrówki 
pIotrkOWSkich hutników. Dziś huta jest 
Ich własnością. Ich dzieci bawią sie w 
wielkopańskim pałacu i rosną pod d'lb­
rą opieką na zdrowych, silnvch, odda­
nych Nowej Polsce obywateli. 
I I I 1'1 I I I I " I I I I I I' 1''1' '1 1'1"1"1' 1'1 1"1 N 'I ~ I I 1'1 I I I 1.1 I 'I I I I I' 

ro~nvch 
W oparciu o skup na rynku krajo­

wym prowadzony przez Centralne Biu 
ro Zakupów i sprzedaży produktów roI 
nych, wydział handlu zagranicznego 
Państwowej Centrali Handlowej zapla­
nował na rok bież. znaczne rozszerzenie 
wachlarza artykułów eksportowych. 
Łączna wartość wywozu przewidywa­
nego przez te instytucje na rok bież . 
wynieść ma ok. 1 miliona dolarów. 

Na sumę tę złoży się eksport 15 mi­
lionów jaj, 6 tys. ton ziemniaków, 2 
tys. ton kapusty świeżej i !l00 ton kiszo 
nej, 1000 ton cebuli, 500 ton marchwi 
oraz pewnych ilości g-l'zybów suszonych 
nierza i puchu, miodu naturalnego, ma­
ku i kminku. 

----

02łoszenia drobne 
Poszukuję gospodarza z okolic Łowicza , 

u którego w czasie okupacji ukryto 12-1etnie­
go chłopca Lajzorka Przytyka jako pastuszka. 
Zgłoszenia kierować do Kucińskiego Piotra 
wieś Pszczonów, gmina Łyszkowice, powiat 
Łowicz. 
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Z żqcia Pa~til 

ZEBRANIE KOł..A PPR NAUCZYCIELI 

Dziś o godz. 18,45 w lokalu dzieb:ticy Sród­
mieście przy uL Piotrkowskiej 53 odbędzie się 
zebranie koła PPR NauczycieH, na którym 
tow. ~a 8o~ki Ilekr. ŁK PPR omówi 
aktualne lllaga~nieida. 

ZEBRANIA KOŁ PPR 
W dniu dzisiejszym odbędą się zebrania 

kół PPR w następujących fabrykaCh i insty­
tucjach: 

RUDA PABIANICKA 
O godz. 13,30 egz. ŁW EKD. O godz. lS-ej 

Od471iaJ wełny Pie1'W8zeJ Rudzkiej Wykoń­
czalni. Stolarnia Mechalliema. 

WIMA - PZPB Nr 5 
O godz. l-e-j zebranie tlziesłętnlków. 

GORNA LEWA 

O godz. 18-ej f. "Groszang". O godz. U-ej 
CZPS. O rodz. 17-ej "Zarzew". o godz. 
13-ej f. "Anko". O godz. 13,30 Zjedn. Bud. 
Masz. Wł. 

GORNA PRAWA 
O godz. U-ej Motory Spalinowe. 

GÓRNA 
O godz. 13,30 PZBI. Dekarskie. O godz. 

13-eJ Stolarnia. O godz. l1ł-eJ' koło tereno­
we Ch"jny. 
FABRYCZNA PZPB ~r 1 

o godz. U-ej Nowa 
O godz. 16-ej Ferma. 

SRODJmEJSKA 

Tkalnia. - koło IB. 

O godz. 13,15 "Elektrosan". O godz. 15-eJ 
PAP. O godz. 13-ej Koło Muzyków. O gpdz. 
14-.eJ Koło Skarbowców, Centrala. Tekstylna 
- składnica Dziew. Pończ. Nr 4. O godz. 
14,30 Centrala. Węglowa. 

SRODMIEJSKA PRAWA 

O godz. 14,30 Zjedn. K~pel\lsznIcz.e. O godz 
10-ej Ośrodek KOJlf. O ,och. 11;30 f. ..Ba­
blacki'. 

STAROMIEJSKA 

O godz. 15-ej odprawa lekretarzy WSZyst­
kich kół PSS. O godz. 12-ej fabryka SS -
odtJział l, IL O godz. 8-ej·raM oddzłał· Stra­
Zy Ognio;wej fabryki 33. O ,od" ll-ej f. 
"Laskowski". O godz. 18-ej koło terenowe 
"Zdr.owie". O godz. 19-ej kl40 terenowe No­
we Złotno. 

BAŁUTY 

O godz. 18-ej koło terenowe .. 2:abienłec". 

nEJESTRACJA AKAD~MlKÓW ~EPEROW­
CÓW 

Egzekutywa Komitetu Akademickiego ZA­

rządza ogólną rejestrację wszystkich aka.de­
mików-członków PPR. 

Rejestracja.odbędzie się w d!l. 8 - ts mar­
ca \V lokalu 'Dzieląica 'Sródmieście Pioirkow­
ska 53, wg następująCego porządku: 

Nazwiska, rozpoczynające się od liter A -
D poniedziałek 8.3 w godz. 19 - 21. E - .J 
wtorek 9.3 w godz. 19 - 21, K - N 'ro­
da 10,3 w go,dz. 19 - 21, O - R czwartek 
11,3 w godz. 19 - :n, S - U piątek 12.3 w 
godz. 19 - 21, W - Z sobota 13..3 'fi" rodz. 
19 - 21. 

MARKSISTOWSKI KtJRS DLA NAUCZY­
CIELI 

W niedzielę '7 marca punkt. o godz. 9,-ej 
rano w świetlicy ŁK uL Sienkiewicza 49a od­
będzie się dla uczestników kurIlu członków 
Pl'R i PPS wykład tow. Siekierskiej pt. "Ma­
teri3Iizm historyczny - marllsistowska na­
nIm o społeczeństwie". 

ObecnoŚĆ obowiązkowa.' 

UWAGA, CZŁONKOWIE BRYGADY TRAK­
TOROWEJ! 

W sobotę, dn. 6 marca br. o godz. 20-eJ 
odbędzie się zebranie członków Brygady. 

Zebranie odbędzie się w lokalu Dzielnicy 
Górnej Lewej - Piotrkowska 262. 

Obecność obowiązkowa. 

Z AZWM "ŻYCIE" 

Wydział Kult.-Oświatowy AZWM "Życie" 
ul. Piotrkowska 48 organizuje w świetlicy 

Związku dnia 6.3 (sobota) o godz. l8-ej od­
czyt pt. "Literatura francuskiego ruchu opo­
n1", który wygłoszony zostanie przez Allana 
Kosko, uczestnika francuskiego ruchu oporu. 

Wstęp bezpłatny. 

KURSY JĘZ. ROSYJSKIEGO 

Nr. e1 

• • 
.1 Pi rze e śc 

• • • 
I o a s 

Finały młodzików i ćwierćfInały seniorów w wadze odbyły S ę U "GeyeraU 

Dzisia,j w rsaa,i "Geyera." odbędą się następu 
jąoe wall:ki półfinałowe: 

Wa:ga musza: RÓżyck.i (ŁKS) AddJD.'1ls 

(Vi'Otoa-Ja) , Ma.ciejGY.k (Concor,dtia) - Mazw I S POd7,i.,eW,a,ruie pokonał na puJlikty Roz'p:"'~6,ki e­
(Tęoa). g0 (Zjednoczone). Rozpie'rm waIcrLyt v WJede 

Waga półśredruia: P~etr.asilk (Zryw) - OlBlj- sl!lhk:i:rui;ź; wpółfilnale. 

(ConcoTdia), Brzóska (CoilllCo3!dia) - Kamińs'k:oi 
(ŁKS). 

Waga kogucia: Kanecki (Zryw) - Popiela­
ty (ŁKS). Szaliński (IKP) - Czarnecki IZryw) . 

~ (ŁKS), Sz=apiński (Zjedn .) - Wapsz:ko I W wadze mus.ze'j Kargi.el (Zjedn0czone:' po 
(FIlIm.). .. . . I jc'-'I'ał bojowego Samc'lyńskiego (IK~\. Klrg:el 

Waga. sred:ua: ~ozpara (F!lm.) - S~lbut m,al przewagę techniczną nad swym przecIw­
(Conco. dl'a) , PIsarskI (ŁKS) - T,rzę50wskl (Tę t nikiem, ale nie uchroniło go to przed za:nka· 
czaj. . I sovrimiem ki.lku ciosów. Walka !lf.1wadzona 

Początek o godz. 19-eJ. byla 'v dobrym tempie. Samczyński był trzy-
-----------------------~-...;;--,-.....;.-------- krotnie na de6.kach. W drugiej rundzie do 4 

Waga lekika : Potne (Z.ryw) - Stefaniak 

6t.atniej ohwi1i (o godlZ. 16-ej) mUlSieli szukać i 1, w trzeciej do 6-ciu. 
WQ'lJ()o!ajszy wJI(~'C'ZÓl!imdy gościny gdrzAe [nd:z.iej. 

widua.1nych mi:sotrz<lSltw bolk. Salę udało s.ię dos.tać, ale ni,e było juź ma 
6IeIISldch Ło'dz!i Iwrz:począł s.ię su ani możncści zawiadomić o tym publicz­
od "ra.jzy". PulbHoaz.noŚć stil' ności. Oczywiście w tym wypa:dku ŁOZB nie 
rym ,zwyazaj-em podążył,a na 'Pono.si wiiny. Należało tylko zarwiadomić tele. 
Wd<dzew, tymczasem z.a.stała fonicznie swych cz.łonków (W-łu Spraw Sę­
halę Wimy ciemną i zarok- dziowskJch) no i... prasy, aby chooi,aż ci nie­

ętą na c2Itery spusty. Tyl- pO \.:"Zóe bnie ll1ie marnowali czasu na jazdę (l je­
ko ostry, przejmujący w,i,ai'r dne g) mioejs>ca na drugie. No, ale gdy ma się 
zaciąga!ł z pollia. i trzepotał !kłopcty, można zapomnieć ci o waimiejszych 

porolZdZ:ie.rme '!l8!pi<eTowe TO .sprawach, 

le.ty msŁa.ruia.jące IPowyhi'ja- PUEUCZNO"'Ć OTRZY'MAŁA WYR""'WNANIE 
JlJe pn,edw<:mD'ra'j szy;by. Na" u 

p'.rzy5baflllku zelbIla!ła 6iię nas Zawo'dy mrzpo.częły się wcrLocr-aj.1Z godz.in­
mała gmp:k.a. Naa:a.da trwa.- nym opóŹJl!i.en.iem,Cllby dać "handicap" puoli­
Ła ikJrótk:o. - Jedziemy do CZ1lości. Nar.ingu uikal'Lali Slię najpie<rW mło­

"Geyera", Tu dopi~o d.!C O r 'dz:<:Y. k1órzy ro.z,egrali już między sóbą k:T.k.a 
w.iaduje:my się, że Zwią7.l1ci ZawodO'WQ1iIO~ł fulalów. 
lW'iay wypożyiC2enia ha~i boik/s.erom"Jnl?oa., FINAŁY MŁODZIKOW 
jąc się d.aJ.s~ych spust~6Z.eń li. piJ~~ W wadz.e papierowej Woclma (Wina) me 

e SiC orażki 
I'an alty "I CSR W Paryżu 

PARYŻ. Dwa dalsze spotka"'iA gdy bramki dla zwycięzc6w zdobyli: Sawicki 
nia hok€jowe, rozegrane w ~.. d Ellis. 
ryskim "Pałacu SpGroowym" W' Drugą niespodzianką był-o wysokie zwycię­
ramach rozgrywek' o puchar stwo paryski€go ,,Racing Clubu" nad repre­
Jean Potin, ~osły dwie zent~cją Czechosłowacji w stosunku 10: 1 
wielkie niesf)odzianki, kończąc (2: 0, 2: O, 6 : 1). W barwach Czechosłowacji 
się sensacyjnymi porażkami re- występowali sami prawie z.awodnicy CLTK 
prezer.tacji Kanady i Czecho- (Praga). 
słowacji - dwóch najlepszych 
drużyn olimpijskiego turnieju 
hokejowego. 

Mistrz olimpijski Kanada uległa najzupeł­
niej nieoczekiwanie reprezentacji Szkocji 1 : 2. 
Wszystkie bramki w tym mec·zu padły w dru­
giej tercji, która była najbardziej emocjonu­
jąca z oalega spotl\ania. Strzelcem hpnoxowe­
go punktu dla Kanady był Renan<!l, podc.za& 

Obecnie na czele turnieju znajduje się "Ra­
eing Club". który nie poniósł jeszcze żadnej 
porażki 

Na zakończenie turnieju rozegrane zostaną 
w $obotę spotkania między Czechosłowacją i 
Szkocją oraz między Kanadą i Racing Clu­
bem. Ten ostatni mecz rtJadecyduje o tym, kto 
zostanie zw.yci~ą turnieju. 

Sp.ort .... Z,sR,!! 

VI! wadze koguoiej po dość dhao:-rcr.n.eJ 
wake C;zamedd (Zjednoczone) pokon,lI.ł K~­
mm..;k'ego (IKP). 

vV wadze śrecbn~ej Karpoff (Zryw') p.o waj· 
cu typowo remisowej zwyciężył dokładn;f!js1.e­
g J Il eco Leszczyńskiego (ŁKS), Ten wyn:k 
mCJQł budz.ić pewne zas'~rzeżenia. 

-N wa:dze półcięikiej Malfklewi,:z (Tęc:z:~) 
wygra!! przez k. o. w drugiej rundZ'ie z odważ· 
nym, a,le jeszcze surowym Mdrz·CiI1.Ko !!"ilm,). 

ĆWIERĆFINAŁY WAGI LEKK'IEJ 
Z ćwierćfinałowych waJ!k SeniOTÓW na wy­

:różnienie zoaiSt"ugiwały dwi,e walki: Maciejczy­
kla z KaiCz,markiem i P,ietru5li'ewkza z Mazu­
:rem. Obydwie walki stały na dobrym DOZ:O~ 
roie techruk.z.nym i obbtowaly w urozma:cony 
repertuar ci'osów. Wychowankowie "Co:nr'C'r­
diIi" pilohkowskiej zdali wczoraj egzamLa z 
wynikiem dobrym. Maciejczyk w Vl~lce z Kaź 
mi'ercrekiem zademonslrrował b. 6kntecz.ną le­
wą prostą d halki, przy !tym sillny ClpS. łodzia­
nin n,awe1 i!lJa chwilę znaJa:z.ł !!i.ę WCWT4J na 
deskach. Zwycięstwo Macile.jczyika widownia 
przyjęła oklasikami. 

Piebrusj·ewi.c.z był nie tylko p.rrlez <lwie ~un­
dy równo:rzęclnym przociW!l1!ikJi'ero dla Mazura, 
ale nawet chwilalllli b. groźnym. Gdyby łodna 
ll1in oIlIie był tak rueludzJw odporny na. ciosy, 
walka m<lgla by mieć cbloa niego przebieg dra­
ma.tyaz:ny. Pietrusiewkz dGs1ronailie dawał 60-

'bie re.dę w Zlwarciach d odg~ił SIę !odZ'i,anl­
nowi ciosami niemniej dynam<i=ymi. 

P.rzewagę zdobył Mazm do.p:ero w Ul-ej 
.rundzie i zawdzięczając llliej, walkę rozstrzy­
gnął !Ila swoją iko.rzyŚć. 

WYlllriiki Vechnkzne wczorajszych ~w:'erć 
ffinaJł~w: 

Wag4 lekka: P<ll'1lB (Zryw) wypunktował 
K!l0nowicza (IKP) , Ka.zimieTczak (Zjednoczone) 
wypunik:tował Stefa.1lli,ak'a (VilC'torial. Stefan.iak 

n.ie mia.! wczoraj swego dnli<a. Maciejczyk -
(ConOOlTdia) wypUlllktowa~ Kćllczroarka (ŁKS), 
Ma.zur (Tęcre) wy;punkJtował po JOOI1derczeiJ 
WlaJiC6 J?ij,etrulSliewJ~a (Coll1Co'r.dia), 

(Kir,). 

"Spartakiady" dbywać się- bę ą CO r u 
. Postanowila Rada Ministrów Republiki Radzieckiej 

M~SKW A (obsł. 
wł.). Ubiegły mie­
si'lc oMitował w 
Związku Radziec­
kim w poważne 

imprezy 'IIOl'towe. 
1IITa CZOł0 imprez 

się "Spar 
takiada :Z;imewa" 
Federacyjnej Re­
publiki Rosyjskiej. 
Jak już podawa­
liśmy, w elbIUna-

na łyżwach cjach brało u&zial 
?JSRR w jeździe szbkiej około 2 miliony 

400 tys, zawadni­
ków. W spotkaniach finałowych, ·które odby­
ły się w Moskwie, uczestniczyło p.onad 3 tys. 
zawodników. Swiadczy to dobitnie o upow­
szechnieniu sportu w Związku Radzieckim. 
W klasyfikacji ogólnej zwycięstwo odniósł 
oklęg moskiewsld, przed swierdłowskim iGor­
kij. Rada Ministrów Republiki Rosyjskiej po­
stanowiła organizować dalsze "Spartakiady" 
corocznie. 

HOKEISCI KOIQ'CZĄ SEZON 

Zakończyły się również trwające już od 
przeszło dwóch mieSięcy mistrzostwa Związ­
ku Radzieckiego w hokeju kanadyjskim, któ_ 
re w rezultacie przyniOSły tytuł mistrzowski 
drużynie CDKA. 

TUl'niej w hokeju "bandy" o puchar Fede­
racji Rosyjskiej przyniósł zwycięstwo druży­
nie Domu Oficerskiego z Nowosybirska. 

AKADEMIA W DN. 8 MA~CA 

I 
'. . Na zaproszenie I w jeździe szybkiej na łyżwach ustanowiono 
:; Komitetu Kultury p~czas Spartakiady Zimowej Wszechzwiąz-

. Fizycznej ZSRR kowej Rady Centralnych Związków Zawodo-
ptzybyła do Mo- wych. W biegu na 1.500 m. Fomiczew (Gorki) 
skwy ekipa cwlo- uzyskał czas 2.28,9 mm., co jest nowym rekor­
wych teni.sist6w d€m junierów, a zawodniczka Donczenko (Gor 
cz<!skich, Zawodni- ki) przejechała 500 m. w 55,8 sek., poprawia­
kam łA;)warzyszy )ąc o 0,1 sek. najlepszy wynik juniorek ZSRR. 
generalny sekre_ 
tarz Czechosłowa­
ckiego Związku Te 
nisowego, dr Bertl, 
kt6ry jest kierow­
nikiem ekipy. 

CD ·z e ,r o w, 2_ga rakieta 
ZSRR 

W czasie swego 
pobytu w Związku 
Rad~ieckim, teni­

siści czescy rozegrali szereg spotkań na kry­
tych kortach "Dynamo" w MOSkwie z czo­
łowymi z.awodnik,ami radz.ieckimi, a więc z 
mistrzami Związku: Nieg,rebeckim i Kałmy­
kową, ex-mistrzami @zerowem, Kudriawce­
"lem, Nowikowem i Korowiną oraz 2e zwycięz 
cami turnieju moskiewskieg(l - Korbutem 
Bielonienką. 

CZESCY TENISISCI W MOSKWIE 
Zorganizowany zostanie rĆJwnieź obóz in_ 

struktorsko-treningowy dla z.awodników, na 
którym mistrzowie ZSRR i Czechosłowacji 

podzielą się swymi doświadczeniami. 
Na krytych kortach ,.E>ynamo" w Moskwie 

rozegrany został turniej t~nisowy z udziałem 
czołowych tenisistów radziech"ich. W grze po­
jedyńczej mężczyzn zwyciężył zawodnik mo­
sJtiewski Korbut, wśród kobiet natomiast 
triumfowała Bielonienko (MQskwa), kt6ra po_ 
konała mistrzynię ZSRR Kałmykową (Kij6w). 
Zarówno Bielonienko jak i Korbut nie prze_ 
grali w tym sez('mie jeszcze ani jednego spot­
kania. 

14,55 M. \IV KULI 

KTO ZNA TEGO ZBRODNIARZA 
P,rokuratura Sądu Okręgowego w Łodzi 

prowad:z.i dechodzenia p-ko Rudolfowi Leuno' 
w~ b. człon.kow~ straży Wlięziennej w obozie 
w Radogo.szczu, podejno:anemu o znęcanie si~ 
nad Polakami - w okresie okupacjI. . 

Wszystkie osoby, mogące udzielić informa­
cji o zbrodndczej działalności podejrzanego, 
proszone są o natychmiastowe stawienie się 
do Prokuratury S. O, w Łodzi, PI. Dąbrowskip. 
go S, pokój 216, w celu złożenia zeznań. 

DOCHODZENIA PRZECIW 
B. KONFIDENTOWI GESTAPO 

Pr?'kuratura Sądu Okręgowego w Łodd p.ro 
wadZI dochodzenie przeciwko Zygmuntowi 
Messingowi byłemu konfidentowi Gestapo. 

Wszystkie osoby, mogące udzielić informll 
cji o zbrodniczej działalności podejrzanego, 
pro5'zone są o n-a'lychmi'astowe staw.ieni,e slię 
do Proikuratury S. O. w Łod7i, Pl. Dąb-rn'I'" -l .. 
go S, pokój 254 w celu złożenia ze(!nań, 

Co usłyszymy IJrlA~ rad' o 

Z inicjatywy Sekcji &umanistyczneJ AZWM W poniedziałek dnia 8 marca rb. o godz. 

Znakomita lekkoatletka radziecka Tatjana 
Sewriukowa, mistrzyni ZSRR w pchnięciu 

kulą, uzySkała w tej konkurencji wspaniały 
wynik - 14,55 m., co jest nie tylko najlep­
szym re2'Jultatem powojennym, ale również re_ 
kordem światowym. 

12,04 Wiadom. poludn. 12.09 przegl. praS? 
stoł. 12,1 5 "Z mikrofonem po kraju". 12.50 (Ł) 
Montaż dźwiękowy z czwórmeczu ZvVM -
ZRYW i RKS - TUR. 13,00 Audycja rozryw­
kowa. 14.00Muzyka operowa. 14.30 (Ł) D. c. 
bajki ,.0 Krasnoludce LeonoFz.e". 14,45 (Ł) 
Koncert rozrywkoWy 15,05 (Ł) Wiadom. lokal 
ne. 15.10 (Ł) Rozmaitości. 15,30 "Maria Curie 
Skłodowska" - słuchowo dla dzieci starszych. 
16.00 Dziennik. 16.30 "Muzeum Ślą<;kie w odbu 
dowie", 1635 Pogadanka .portowa. 16.45 .,Przy 
sobocie po robocie". 113.00 LekCJa języka rosyj 
skiego, 18.15 Muzyka francuska, ł8.45 "Szalo­
na" 19.00 "Melodie świata. 19.25 .. Na swojską 
nutę" 20.00 Dziennik 20,45 "Jal: zostałem pisa 
rzem" -feliet~m J, Iwas!Zkiewi-:za. 21.00 Kon­
cert. 21.35 Recital wiolonczelowy Z. Adamskiej 
21.55 "Z naszej radiofonii" 22.00 Muzyka ta­
nec-> 111 , 2245 (Ł) Koncert życz'=li (cz. n, ·!2.5fl 
(:t.) Omów progr. lokalnego lli:l jutro. 23.00 
Ostatnie wiadomości. 23,30 Muz yka taneczna. 
2 ... 00 (Ł) Koncert życzeń (cz, lIIi Q,30 (IŁ) Za­
k~ńc'l:enie aud.Yjcjł i ~ 

,,~ycie" powstają lml1SY języka rosyjskiego 19-ej odbędzie się w Sali Sportowej TUR (He­
tnlu wyższego i niższego. Zapisy przyjmują tenów) przy ul. Półnecnej 36 Akademia zwią­
w cląp na.jbliższych dwu tygodni członkowie :r.an~ z Mi~dzynal'odowym Dniem Kobiet w 
Z~rz~du Se!lCji w !okalu AZWM "Zycie" Piotr połączeniu z czt;ściu )(oncertową w wykonaniu 
kowslm 48, wtorki 13,30 do 14,30, środy 12,00 orkiestry, chóru, se)(cji tatlCÓw ludowych, re­
do 13,00, czwa~łJgi W!OO de 15.00, S$qt!. 13,00 cYłp.torek uUl5tek (ów), śpjewaczek (ów), 

ete l!iJłf... ..... );~ .... Zw.łłz~ , ~~.,.t ~ - . - -4' ., ~ .-

Wynil, Sewriukowe.i bije dotychczasowy l"e­

kord świata w tej konklll'E'ncji, należący do 
Niemki M:mermeyer, o 17 cm. 
NOWE REKORDY ZSRR NA PANCZENACH 

D.w:a no.we l'ę;}&Ol.'~ł'. Z~i~u Raą~~~e-go 




